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Odroczenie 
Plenarnej Sesji 


Gen. Zgromadzenia ONZ 


Według doniesień s No” 
wego Jorku, mające się od 
być w dniu wczorajszym. 
posiedzenie plenarnej se“ 
sji generalnego zgroma- 
dzenia ONZ przesunięte 
zostało na dzień dzisiejszy, 


Demokraci zapowiadają walkę z 


jeden z przywódców partii demokratycznej reprezentujący po” 
stępowe skrzydło partii, zwrócił się z wezwaniem do swych 
zwolenników, aby nie ustawali w walce o postęp i demokracje. 

Zdaniem Wallace'a kongres o większości republikańskiej 
przyczyni się do wzrostu trudności gospodarczych Stanów Zje” 
dnoczonych, a wtedy naród amerykański, który zasadniczo na” 
stawiony jest w kierunku postępu zwróci się ponownie do czyn” 
ników demokratycznych o objęcie władzy. 

inny postępowy demokrata senator Claude Pepper porów” 
nał obecne zwycięstwo republikanów ze zwycięstwem ich po 
pierwszej wojnie światowej, w następstwie którego Stany Zje- 
dnoczone nękane inflącją i kryzysem gospodarczym powróciły 
na drogę izolacjonizmu. Zdaniem Peppera, czynniki antyde- 
mokratyczne wygrały jedną z bitew, nie zaś samą wojnę. Prze- 
wodniczący komitetu akcji politycznej 6 milionowego kongre- 
su związku robotników przemysłowych Jack Kroll oświadczył, 
uznany przez Wielką | Że organizacja jego nie ustanie w walee o realizację programu 


| polityczno'społecznego Franklina Roosevelta. 
EIECX-7EW TEG A FTOTE A 


Włosi odrzucają 


prozozycje |ugosławii 

RZYM (PAP). Po posiedzeniu ga- 
binetu włoskiego opublikowano ofi- 
cjałny -komunikat stwierdzający, że 
rząd włoski nie może przyjąć propo- 
zycji Jugosławii wymiany Triestu za 
Gorycję. Komunikat zaznacza, że 
włoski charakter Gorycji został jed- 
nomyślnie 
Czwórkę. 


rali jedną z 


NOWY JORK (PAP). B. sekretarz stanu Henry Wallace | 


Bziś 


drugie losowanie 


rozsírzýgnie 


komu 


Cena 2 zi. 


przypadną premie 


1000 i 500 


zieńewe 


jesi skończona 


republikanami aż 


Komitet akcji politycznej OBO 
— powiada Kroll — i grupy z 
nim związane staną się decydu" 
jącym czynnikiem politycznym 
w Stanach Zjednoczonych. Ko- 
mitet akcji politycznej zamie- 
rza rozszerzyć i pogłębić swą 
działalność! 

Komitet akcji politycznej 
zwołał na dzień 8 listopada do 
Waszyngtonu konferencję postę 
powców w celu przygotowania 
planu realizacji programu spo” 
łeczno ` politycznego Roosevel- 
ta. 

W związku z wynikami wybo 
rów, zapowiedział również wal- 
kę o postęp i demokrację w Sta” 
nach Zjednoczonych przewodni- 


sSzykanami i gwałtem chcą zmusić 


polskich żołnierzy do pozostania na obczyźnie — „Zle pracujący" na 


roli podlegają wysokim karom 


LONDYN (PAP), Jak conosi ko- su wydania. przez dowódcę 1 korpu-|- ie k 2 
respondent PAP, żołnierze polscy w| p a F Pooma pray betia tiha aq 


Anglii, którzy. po zgłoszeniu powrotu 
do kraju, pozostają nadal w obo- 
zach i oddziałach, zdani są na łaskę 
i niełaskę oficerów oraz pozbawieni 
opieki i pomocy. 

Jakiekolwiek ich próby porozumie 
nia się z prawowitymi władzami pol 


su znanego rozkazu tyczącego się ka 
rania żołnierzy, którzy „źle pracu- 
ją”. Rozkaz ten z dnia 11 paździer- 
mika, opatrzony numerem: 
865 OP wyszk./46, który był powo- 
dem polskiej noty, mówi, że praca na 
roli obowiązuje wszystkieh żołnierzy 
bez względu na to, czy zgłosili się do 


skimi, narażaja ich tylko na jeszcze 
większe szykany ze strony oficerów|i rozmieszczenia”, czy też do powro- 
t dowódców. tu do kraju. Dalej rozkaz stwierdza, 

Według uzyskanych przez koresponlże żołnierze, którzy zgłosi się do po- 
denta PAP wiadomości, szykany te |purota zostaną wysłami do Hraju do- 
przybrały zwłaszcza na sile où cza-|piero po zakończeniu prac rolnych i 


Nasze ślamowiho 


Jak wyszło ostatnio na jaw, we Francji przejawia działal- 
ność podziemną faszystowski ruch wilkołaków, których emble- 
matem jest czarny sztandar. Ruch ten propaguje wojnę domo- 
wą w swoim kraju i przygotowuje do nich swych  ozłonków. 
Posiada on składy; broni i amunieji. Członkowie tego Czarne- 
go Frontu dążą do stworzenia „nowej Európy“, a działalność 
ich zmierza do walki politycznej i zbrojnej przeciwko obeene” 
mu, demokratycznemu reżimowi, 

Hasła, program i zasady tego ruchu są nam znane. Nie są 
one nowe. Są żywcem wzięte z korzenia macierzystego hitle' 
ryzmu, którego chęć stworzenia „nowej Europy“ kosztowała 
miliony istnień ludzkich i morze krwi. Niedobitki faszystow- 
skie nie zrezygnowały jeszcze całkowicie z chęci walki z odra- 
dzającą się ludzkością. Niezdeeydowanie i pobłażliwe trakto- 
wanie tych ośrodków w rozmaitych krajach europejskich jest 
tylko zachętą dla niebezpiecznej i groźnej dla pokoju świata 
działalności naśladowców Hitlera. i Mussoliniego. 

Coraz moeniejszy i wyraźniejszy wpływ demokracji na lo- 
sy i przyszłość swoich krajów wzmagają wściekłość i niena- 


„polskiego korpusu przysposobienia 


1 
wiść rozgromionego faszyzmu. Widzimy to w rozmaitych for- 
mach i wydaniach wszędzie. .I to nie tylko tam, gdzie faszyzm 
był przy władzy. Wykrywanie faszystowskich ośrodków pod- 
ziemnych w momentach kształtowania się postępowego oblicza 
świata jest ostrzeżeniem dla ludzkości, która nie chce karko- 
łomnych eksperymentów. ; x 
Dlatego nie wolno nie doceniać. Nie wolno bagatelizować. 
Najmniejszy odruch buntu przeciw wolności i demokracji mu- 
si być powstrżymany i zniszezony. Bez względu na to, w jakim 
kraju 'ma miejsce i pod jakim płaszczykiem jest prowadzony. 
Faszyzm zagraża całemu światu, I cały świat jest zaintereso- 
wany w jego konsekwentnym i całkowitym zlikwidowaniu, 


downite, 
W obozie w Brandon wysłano na 
roboty żołnierzy repatriantów boso, 


„L. Dz.|bez butów i skarpetek, Dowódca dy- 


wizjonu.określił tych żołnierzy jako 
„,wyrzutków społeczeństwa“, a gdy 
zażądali oni wydania obuwia, ukara 
no ich dodatkową pracą. W tych wa- 
runkach żołnierze odmówili pójścia 


zbyt wielkie, wobec czego zgodziły 
się na wypłacenie im przed wyjazż- 
dem do kraju jedynie sum, wynoszą- 
cych trzykrotne uposażenie miesią- 
czne. Żołnierzom, którzy zgłosili się 
do powrotu, często odradza się wy- 
płatę oszczędności w nieskończoność 
z t. zw. Pólish Savings Bank w Lon 
dynie. W miejscowości Leiston istnie 
je obóz, który został przez władze 


na roboty, za co ukarano ich 4-tygod | brytyjskie przeznaczony dla żołnie- 
miowym aresztem, przy czym sprowa|rzy repatriantów = wyraźnym za- 


dzono żandarmerię, aby zmusić ich 
do odbycia kary. 

Gdy żołnierze zwrócili się do pol- 
skiej misji wojskowej w Londynie z 
prośbą o pomoc i opiekę, zagrożono 
im dodatkowymi karami,  Ostatecz- 
mie całą grupę tych żołnierzy wywie 
ziono z obozu, a koledzy ich przypusz 
czają, że „oporni“ zostali uwięzieni. 

Władze brytyjskie uważają, że o- 

dnośc; zebrane w lirach przez 
żołnierzy 2 korpusu we Włoszech są 


WASZYNGTON (PAP). Prezy- 
dent Truman złożył ważne oświad- 
czenie, określające stanowisko Sta- 
nów Zjednoczonych -w sprawie wysp 
Pacyfiku, zdobytych w ostatniej woj 


nie na Japonii. Należy odróżnić dwa|oraz Mariany i Karoliny. 2) W 


Wojewódzki 


strzeżeniem, że żołnierzy tych nie bę 

Czie się wysyłać na roboty, 

*Mimo to polscy dowódcy tych żoł- 
nierzy zakwalifikowali wspomniany 
obóz jako roboczy, wysyłając do nie- 
go zarówno żołnierzy chcących pra- 
cować, jak i tych, którzy zgłosili się 
do PKPR. Wszyscy żołnierze mają 
być wciągnięci do niebezpiecznej pra 
cy przy poszukiwaniu  niewypałów 
artyleryjskich, 


rodzaje tych wysp: 1) wyspy, które 
przed pierwszą wojną światową na- 


leżały do Niemiec i którymi zarzą- | 


dzała Japonia na mocy mandatu Li- 
gi Narodów. Są to wyspy Marshalla, 


Komitet PPS. 


zwołuje w sobotę 9 listopada r.b. plenarne zebranie 
Rady Wojewódzkiej PPS 


Początek obrad o godz. 10-ej rano w lokalu 


WK przy ul. Jaracza 45. 


Sekretariat Wojewódzki PPS 
E Ed do Nowej Zelandii i Filipin, 


Truman żąda w imi 


nadzoru nad zdobytymi od Japonii wyspami 


yspyjna 


io zwycięstwa 


ezący amerykańskiej Partii Pa 
cy w stanie New York, Blunt 
berg. Prezes związku transpor* 
towców na zachodnim wybrze- 
żu, Harold Bridges nazwał wy” 
niki wyborów protestem prze* 
ciwko zdradzie popełnionej w 
stosunku do programu Roose“ 
velta, 


Partia komunistyczna w oder 
wie wydanej do narodu amery* 
kańskiego wezwała do jedności 
w walce przeciwko reakcji. O” 
dezwa podkreśla, że czynniki 
postępu w Stanach Zjednoczo” 
nych skonsolidowane w dziala” 
niu mogą zapewnić zwyciestwo 
kandydatowi na prezydenta 
zdolnemu zrealizować program 
Roosevelta. 

Korespondent „New York Ti- 
mes“ dowiaduje się, że w wyni” 
ku zwycięstwa republikanów se 
nator Vandenberg, dotychczaso* 
wy doradca sekretarza stanu 
Byrnesa zostanie przewodniczą” 
cym senatu i przewodniczącym 
komisji spraw zagranicznych. 


Ograniczenia „Veto“ 
żędzią USA 


LONDYN (PAP). Agencja Reutera 
dowiaduje się z kół miarodajnych w 
Nowym Jorku, że Stany Zjednoczone 
wystąpią z komisji politycznej ONZ. 
z projektem ograniezenia prawa 
veta, 


Nieboszczyk wykrawy 
do kongresu WSE 

NOWY JORK (PAP), — Dziennik 
„Washington Herald“ podaje, że w 
stanie New Jersey wybrano znaca- 
ną większością głosów kandydata re- 
publikańskiego, który zmarł przeć! ty 
godniem. 


Bii 


zdobyte na Japonii, jak Okinawa, 0- 
Szima i szereg mniejszych wysp 

Oświadczenie złożone przez prezy- 
denta Trumana dotyczy przede wszy 
stkim pierwszego rodzaju tych wysp, 
których Japonia sprawowała 
mandat. Na wyspach tych zbudowa- 
no ważne bazy wojskowe i prezydent 
Truman podkreślił, że Stany Zjedno- 
czone gotowe są oddać te wyspy pod 
kontrolę ONZ pod warunkiem, że ad . 
ministrącje będą sprawowały z ra- 
mienią Rady Powierniczej Stany Zje 
dnoczone. 


Prezydent zaznaczył, że wyspy te 
leżą w obszarze, mającym znaczenie 
strategiczne dla Stanów  Zjećnoczo- 
nych i ze względu na bezpieczeństwo 


„Ameryki rząd USA pow*nien otrzy- 


mać powiernictwo. 


Rząd Stanów Zjednoczonych prze- 
słał projekt, dotyczący administra- 
cji tych wysp dla wszystkich człon 
ków Rady Bezpieczeństwa, a ponadto 
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siara się wykazać 


ośraniczoną odpowiedzialność młodocianych morderców 
Ogłoszenie wyroku nastąpi 12 listopada © godz. 13-tej 


Dalej obrońca podnosi, że pierw-|na miarę europejską rfiszedł w va- 


WARSZAWĄ (PAP). W dniu 
wczorajszym po przemówieniach 
oskarżycieli — przewodniczący udzie 


ll głosu obrończyni 
Panka adw. 


oskarżonego 
Więckowskiej. 

Adw. Więckowska rozpoczyna od 
slowa, iż wydaje się jej, że jest to 
jakieś tragiczne nieporozumienie, że 
ci młodzi chłopcy, zamiast siedzieć 
na ławach szkolnych siedzą ną ta- 
wach oskarżonych. Musimy dojść 
do przekonania, że w tym dram» 
cie oni są też ofiarami wojny. Nan 
czyła ona żądać ofiar z ich życia, 
ale nauczyła ich też ślepego postu- 
szeństwa wobec "rozkazu i obchodze- 
nia się z bronią: I oto w ich róku 
zamiast rakiety lub piłki widzimy 
pistolety kb granaty. To jest tra- 
giczne pokolenie, wzrosłe w maka- 
brycznych prawach wojny: Tych, 
którzy wydawali rozkazy. tutaj 
mie ma, Nie ma bezpośredniego toz- 
kazodawcy, legendarnego Orszy- 
Kucikiewicza. o którym tak wiele tu 
mówiono. Nie ma bezpośredniego 
wykonawcy zabójstwa, nieżyjącego 
ing Barana. 


Orsza (rozwija swą myśl obroń- 
ca) doskonale -więdział, jakim mō- 
wić językiem do tych chłopców: 
przecież to byli Aflrowcy, wobec 
tego powiedziano im, że Ścibiorek 
specjalnie tępił AK-owców i dlate- 
go należy go zlikwidować. 


Drugim motywem ich działania 
był strach przęd Orszą, strach przed 
Baranem. Wiedzieli oni zbyt do- 
brze, że to są ludzie bez żadnychi 
skrupułów. Nieszczęściem ich było, 
że wówczas, w momencie zachwia” 
ma się ich orientacji, znalazł się 
przy nich Orsza — zły duch, który 
ich sprowadził na manowce. Obroń- 
czyni kończy  wersetem: „INNI 
sprawcy byli tam czynni. O, Panie 
ukarz rękę a nie ślepy miecz” — i 
kończy prośbą o wyrozumiały wy” 
rok dla ślepego miecza. 


Motyw osobisty 


Głos zabiera obrońca oskarżonego 
Płońskiego, adw, Szulborski. Zda- 
mem mówcy — nie ustalono dosta- 


sza rozmowa, „pierwsze 
planu akcji przeciwko Ścibiorkow:, 
miało miejsce w maju 1945 r. Wte- 
dy to o PSL nikomu nie śniło Się: 
Nie przyjechała jeszcze grupa lu- 
dowców z Londynu, Ale już wtedy 
Kucikięwicz, wykorzystując swoje 
przełożęństwo, zaczyna siać w du- 
szy Płońskiego nienawiść do Śc- 
biurka, Kucikiewicz był tchórzem: 
chciał zabić, ale szukał obcych rąk. 
Namawiał Płońskiego, ale ten nie 
zgodził się od razi. Później tempe- 


ratura dopingowamia wzrosła, aż 
wydała owoce w postaci nienawi- 
ści, którą obrońca określa, jako 


stan namiętności przy morderstwie, 
przewidziany *»* odpowiednim arty- 
kule KIK. Szukając w dalszym 
ciągu motywów obrońca twierdz, 
że należy jeb szukać przede wszyst 
kim w osobistej animozji między 
Kucikiewiczem a Ścibiorkiem.' Po- 
twierdzają to między innymi zezna- 
ma Heleny Kucikiewiczowel: 

„Pomiędzy moim mężem, ©% Ścl- 
biorkiem jeszcze w 1942 r. powsta- 
ta nienawiść na tle politycznym”. 
Wireszcie w aktach sprawy są inne 
okoliczności, wskazujące na tło 
jeszcze bardziej osobiste, 


Motyw polityczny 


Drugim awentualnym motywem 
politycznym może być czynne nieza- 
dowolenie z tego, że oto w Polsce 
powstał rząć, powstała władza, sło- 
wem —- czyjeś zawiedzione nadzieje, 
Zawiedzione nadzieje były niewąt- 


pliwie po stronie reakcyjnego sle. 
menty sanacyjnego, skoncentrowa» 
nego w hotelu Rubensa — tych lu- 


dzi, którzy po śmierci gen. Sikor- 
skiego opanowali władzę we wszyst- 
kich odcinkach rządu londyńskiego, 
Ci ludzie zdaniem obrońcy: są zdol- 


ustalenie| święty. ' 


Z kolei obrońca omaw'ą inne zarzu 
ty aktw oskarżenia włącznie do spot 
kamia z patrolem. Zachowanie się o- 
|skąrżonego ~ tym momencie było 
konsekwencją eraregu pierwszych błę 
dów, które pociągnęży za sobą, jak 
przekleństwo Wędy „następnę, 

Reasumując, oprońca wyraża wią- 
rę, że uda mu się tego człowieka u- 
chronić przed majwyszym wymia- 
rem kary. 


Miody wiek 


Jako trzeci obrońca występuje adw, 
Rettinger w imieniu oskarżonego 
Henryka Szymczaka, Cały 
argumentacji obrońcy 


jest ma młody wiek klienta. Nie ma- P 


jąc ukończonych lat 17-tu, w marcu 
1945 wstąpił do oddziału bandy Or- 
szy. 80 marca 1945 r. ukończył 


nacisk |talny dla oskarżonej zbieg okoliczno 
Skierowany |ści, który sprowadził Kucikiewicza i| 


cjach“ i mordach. Nawet Kucikie-! 
wicz wyżnaczył mu funkcje jecynis—|! 
magazyniera, Połemizując z kwalifi- | 
kacją prawną aktu oskarżenia, o-l 
brońca wnosi w konkluzji o wymtie-| 
rzenie osk. Postńskiemu kary propor; 
cjonalnej do jego udziału w sprawie 
niniejszej. 


Faialny zbieg 
okoliczności ? 


Przechodząc do omówienia sprawy 
Dmochowskiej, adwokat  Maślanko| 
rozważa przyczyny, które spowodo- 
wały, iż znalazła się ona na ławie os- 
karżonych. Mówca przedstawia fa- 


łońskiego do mieszkania Dmochow-! 
z jej stronyy 


skiej i niedostateczny ) 
ich 


hart ducha oraz słabość wobec 


17-cie, Czy swój czyn popełnił z ro-|chowską za sprawami innych oskar- 


zeznąniem należytym 


główne, Jast to moment niesłychanej |swój błąd i 


wagi, «aniem obrońcy. 


„Niewykwalifikowany “ 
morderca 


Z kolei zabrał głos obrońca oskar- 
żonych Rosińskiego i Dmochowskiej, 
adwokat Mieczysław Maślanko. O- 
brońcą po dokładnym scharakteryzo- 
waniu ról spełnianych przez oskar- 
|żonych, znaczną część swego prze- 
mówienia poświęcił rozważaniom ści 
śle prawnym, starając się podważyć 
kwalifikacje przyjęte przez akt o3- 
"karżenia, W odniesieniu do osk. Ro- 
isińskiego mówca wskazuje, iż wyko- 
mywana przez Rosińskiego w grupie 
dywersyjno - sabotażowej funkcja 
magazyniera, była fumkeją poślednią, 
ja całą działalność i zachowanie się 
osk. Rosifiskiego wskazują, iż jest 


ni do takiego czynu, gdyż notrafili!to człowiek, którego właściwości psy 


oni po Śmierci gen. Sikorskiego pil- 
blieznie wykazać radość, że człowiek 


| 


chiczne w żadnym wypadku nię kwa 
lifikowały do brania udziału w „ak- 


1 


| 


— oto pytanie |żonych. Zresztą na rozprawie uznała czej ocenić, 


oc! razu się do tego błędu 
przyznała, Następnie obrońca pole- 
mizuje z kwalifikacjami przyjętymi | 
przez akt oskarżenia, wnosząc o za-| 
stosowanie w stosunku- do czynów] 
oskarżonej przepisu artykułu 148 k. 
k, oraz par. 2 art, 4 dekretu z dnia 
18 czerwca 1946 r. W grid 
adwokat Maślanko, wyrażając prze- 
konanie, iż błąd popełniony przez 08- 
karżoną nie spowoduje poważniej- 
szych konsekwencyj w jej dalszym 
życiu, prosi o najłagodniejszy wy- 
miar kary. 


Prokurator odpowiada 


W replice przemawiał prokurator 
Szpondrowski, zbijając argumenty 
obrony, po czym zabrał głos drugi zj 
oskarżycieli publicznych, prokurator | 
Holder, oświadczając, iż oskarżenie 
z zadowoleniem stwierdza całkowitą 
jednomyślność i zgodność opini; tak 
urzędu prokuratorskiego, jak i obro- 
ny, w części dotyczącej przygwoż 


Kto dokonał kradzieży 


polskich arcydzie! sztuki zdeponewanych w Kanadzie? 


OTTAWA (PAP), W związku z 
zaginięciem polskich dzieł sztuki w 
Kanadzie korespondent PAP w Qt. 
tawie donosi: transport arcydzieł 
sztuki przybył wraz ze zlotem pol. 
skim w lipcu 1940 roku do Kanady. 

Transport składał się z 34 skrzyń, 
zawierających m. in, wywiezione z 
Wawelu arrasy, 

Z wyjątkiem 2 kufrów z kosztów. 


tecznie na rozprawie motywu, któ-|nościami, które zdeponowano w ban 


rym się kierował Płoński w doko-| 
maniu czynu: Nie posiadamy tutaj 
moralnego sprawcy tego politycz- 
mego zabójstwa Wacława Kucikie- 
wieza, Płoński nle zna Ścibiorka. 
Nie mą przeciwko temu człowiekowi 
pretensji czy nienawiści, słowem, 
nie ma motywu własnego I o to 
wiosną 1945 r. spotyka swego byłe” 
go dowódcę Kucikiewicza, który mu 
podsuwa motyw, Tu zaczyna się 
tragedia» 


isimieęj 


ku w Montrealu, resztę skrzyń zło» 
żono na przechowanie na pewnej 
eksperymentalnej farmie w pobliżm 
Ottawy, 

Skarby te zna/lowały się na fur. 
mie do wiosny bież. roku, kiedy m. 
mieszczono je z kolel w skarbcach 
dwóch sławnych kościołów kanadyj- 
skich na polecenie b. posła rządu 
lendyńskiego w Kanadzie — Babiń- 
skiego. 24 skrzynie z arrasami scho. 
wano w klasztorze w Sainte Anne 
pod Quebeckiem, dalsze 8 skrzyń 
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ulokowano w kościele Przenajświęt- 
szej Krwi Jezusa w Ottawie. Skrzy. 
nie znajdowały się w powyższych 
miejscach jęszcze w maju br, kiedy 
stan ich i rawartość badał po raz o- 
statni kustosz wawelski prof. Zale. 
ski. - 

Kiedy przedstawiciele poselstwa 
polskiego w Ottawie zwrócili się w 
ciagu tego lata do władz obu kościo- 
łów z prośbą o wydanie depozytu, 
stanowiącego majątek i własność na 
rodu, oświadczono im, że depozyt 


odebrały nieznane bliżej osoby, Po. 
szukiwania za sprawcami wykradze- 
niałskarbów sztuki trwają oddawna! 
We współudział w całej tej sprawie 
zamiesząny jest b. poseł Babiński í 
współpracownik kustosza Zaleskiego 
inż. architekt Polkowski. 

Wykradzenie polskich 
sztuki stało sie sensacją dnia w ca. 
łej Ameryce, a wiadomości o tym 
znalazły sie na naczelnych miej. 
scach w dziennikach kanadyjskich i 
Stanów Zjednoczonych. 


Amb. Gromyko krytykuje 


stanowisko Rady Bezpieczeństwa 


NOWY JORK (PAP). Komisja 


polityczna zajmowała się ogólną de- 
batą w sprawie członkostwa ONZ, 


projekty 


statutu dla wolnego terytorium Triestu 


NOWY JORK (PAP), Radą Mini- 
strów Spraw Zagranicznych Wielkiej 
Czwórki, na swym setnym posiedze- 
niu kontynuowała rozpatrzenie nie- 
uzgodnionych dotychczas punktów 
traktatu pokojowego dla Włoch, w 
kolejności w jakiej znajdują się one 
w traktacie, 


Zagadnienia te są następujące: 1) 
granice Włoch z. Jugosławią i spra- 
wa Triestu, 2) proponowaną klau- 
zula dotycząca umowy włosko-euro- 
pejskiej co do spraw gospodarczych 
i kulturalnych mniejszości niemiec- 
kiej w południowym Tyrolu, 3) gwa 
rancje praw mniejszości na teryto- 
riach, które Włochy ustępują na pod 
stawie traktatu, 4) ustalenie tymcza- 
sowej administracji w Trieście oraz 
projekty wolnego okręgu i wolnego 
portu, 5) odszkodowania, które 'Wło 
chy mają zapłacić Albanii, Abisynii, 
Grecji i Jugosławii, 6) wynagrodze- 


nie szkód poniesionych przez obywa: 
teli państw sojuszniczych we Wło. 
szech, 1) sposoby rozstrzygania spo 
rów, które mogą wyniknąć w związ 
ku z realizacją postanowień trakta- 
tu, 8) klauzula, stwierdzająca, że 
żadne z państw sojuszniczych nie 
może korzystać z warunków poko- 


jowych, o ile 
traktatu, 
Najwięcej trudności sprawia punkt 
4ty. Rada ministrów spraw zagra: 
nicznych w związku z tym punktem 
posiąda kiłka projektów statutu dla 
wolnego terytorium Triestu: amery- 
kański, radziecki i francuski, 


odmówi *podpisania 


— MA 
Rozruchy w Indiach 
rozszerzyły się na sąsiadujące z Bengalem prowincie 

LONDYN (PAP). Agencja Reute|prowincji Bengalu na sąsiednie pro- 


ra donosi z New Delhi, że w stolicy 


prowinej; bicharskiej Patnie odbyła 


się blisko godzinna konferencja mię 
dzy wieekrólem Indii, Lordem Wa- 


wineje, dochodząc już bezpośrednio 
w pobliże New Delhi, W jednej z wsi 
prowincji bieharskiej zginęło w wy- 


|niku starć blisko 500 osób, a tysiąe 


vellem, a wicepremierem rządu tym|odniosło rany. Na tereny szczególnie 


czasowego Indii Pandit Nehru. Te-| zagrożone 


matem konferencji były niepokoje, 
które rozszerzyły się ze wschodniej 


wysłano dodatkowe od- 
działy wojskowe. W porcie Kalkutty 
podpalono kilka statków. 


Przedstawiciel Filipin wystąpił za 
przyjęciem do Organizacji Narodów 
Zjednoczonych Portugalii i Irlandii. 


Przemawiając następnie, 
Zw, Radzieckiego Gromyko, stwier- 
dził, że o ile postanowienie Rady 
Bezpieczeństwa, zalecające general- 
nemu zgromadzeniw przyjęcie do 
ONZ Szwecji, Afganistanu į Islan- 
dii, było słuszne, o tyle Radą popel- 
nila błąd, odmawiając dopuszczenią 
Albanii i Mongolii. Gromyko zazna- 
Czył, że członkowie Rady nie doce- 
nili należycie udziału i wkładu do 
wojny ze strony Albanii, 


delegat 


Zdaniem delegata radzieckiego, a- 
ni Portugalia, ani [Irlandia niczym 
nie przyczyniły się w walce przeciw 
ko faszyzmowi, a odstąpienia przez 
Portugalię wojskowych baz Stanom 
Zjednoczonym nie można uważać za 
czynnik Gecydujący, pamiętając o 
stosunkach łączących ten kraj z pań 
stwami faszystowskim!i, 


Przedstawiciel Australii Hasluch 
wystąpił w obronie Irlandii i Trans- 
jordanii, Polemizował on z teza Gro- 
myki, czy państwa, ubiegające się o 
dopuszczenie do ONZ musiały wal- 
czyć: zbrojnie po stronie sprzymierzo 
nych, Na tym zakończono posiedze- 
nie komisji, 


arcydzieł 


dżenią insynuacji i oszczerstw syste- 
matycznie szerzonych pod adresem 
władz państwowych w okresie po za- 
bójstwie śp. Ścibiorka. Nie mogło 


być inaczej — powiada prokurator 
Holder — albowiem niezbite dowody 


zgniotiy swoją wymąwą oszczerstwa 
i kłamstwa reakcji rodzimej i jej 
przedłużenia zagranicą, Kraj cały, 
opinia publiczna całego narodu wy- 
robiły sobie jasny sąd o sprawie i 
sprawach j nikt więcej nie odważy 
się kontynuować w społeczeństwie ną 
szym tej brudnej nagonki, Muszę je- 
dnak — kontynuuje mówca — jaka 
rzgkznik oskarżenia publicznego o- 
świadczyć tu-ną sali sądowej, że już 
w toku przewodu sądowego, przed 0= 
głoszeniem wyroku, zaistniała próba 
dalszego przesączania  nikczemnych 
insynnącji za granicę, żeby tam osią- 
gnąć to, czego w kraju, wobec miaż. 


lat | próśb, co w konkluzji połączyło Dmo |dżących dowoców w sprawie osiąg- 


nięć się nie da. Nie można tego iną- 
jak tylko jako dalszy 
krok na konsekwentnej drodze zohy- 
dzenia Polski ną terenie międzynaro 
dowym t dalszego prowokowanią ak- 
tywności niepowołanych, zagranicz- 
nych protektorów, Żywię głębokie 
przekonanie — kończy mówca — że 
treść wyroku da pełne zadośćuczynie 
nie obrażonej tymi insynuacjami o- 
pinił publicznej, da należną oćprawę 
wszystkim tym prowokatorom i mą- 
cicielom ładu, 


Replika obrony 


Po replice prokuratora, replikowali 
jeszcze obrońcy, podtrzymując swoje 
tezy, przy czym mec. Szulborski na- 
wiązując do wyżej podanego oświad- 
czenia prokuratora Holdera, stwier- 
dził co następuje: „Proces ten wy- 
kazał, że z całą swoboda, bezstron- 


|nością i wszelkimi dostępnymi sposo- 


bami staraliśmy się ustalić istotę 
prawdy. Jeżeli w tej sprawie była 


niezliczona ilośćeplotek, jeżeli ta plot 
ki nadal się powtarzają, to uważam 
za obowiązek w imieniu ławy obroń- 
czej oświadczyć, Że wszystkie te 
kłamstwa i plotki są wyssane z pal- 
cą i na niczym nię oparte, jeżeli w 
związku z tą sprawą są zgrzyty mię 
czynarodówe, to pozwolę sobie powo 
łać się na art. 38 KPK, według któ- 
rego suwerenne państwo polskie ma 
prawo sądzić swoich obywatel: i 
przed nikim żadnego sprawozdania 
z tego składać nie może i nie powin- 
no“, 


Ostatnie słowo 


Z kolei przewodniczący udzielił o- 
stątniego głosu oskarżonym. 


Oskarżony Płoński, łamiacym się 
głosem, oświadcza: „Nie uważam się 
za dzłowieka tak złego, żebym był 
aż niepotrzebny dla społeczeństwa, 
Ja się mogę jeszcze przydać", Oskar 
żony Panek: „jestem prostym, czło- 
wiekiem ludu, synem małorolnego' 
chłopą. Wykorzystano moją nieświa- 
domość polityczną. Użyto mnie jako 
ślepe narzęczie. Żałuję tego i proszę 
o wyrozymiały wyrok*, Oskarżeni 
Szymczak, Czaplarsk; i Rosiński pro 
szą sąd o najłagodniejszy wyrok. O- 
skarżona Dmochowska mówi w osta- 
tnim słowie: „zdaję sobie sprawę ze 
swego postei zdaję sobie sprawę 
z tego, że pruanjąc w placówce pań- 
stwa zagranicznego, tym bardziej nie 
powinnam była tak postąpić. Przy- 
znaję — popełniłam wielki bład. Nie 
zastanawiałam się wówczas i kiero- 
wałam się tylko tym uczuciem litoś- 
ci, które rozumiem dzisiaj, było wy- 
sace nie na miejscu. Jeżeli chodzi o 
pistolet, wzięłam go bez zastanowie- 
nia“, 

Przewodniczący zapowiedział ogło 
Bzenie wyroku na dzień 12 listopada 
na godzinę 13-tą. . 
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Chińczycy skradli 


8 mil podwednecn wrhlą 


LONDYN (PAP), Agencja Reute- 
ra donosi z Hong-Kongu, że policja 
portugalska w Macac aresztowała 8 
Chińczyków, którzy w ostatnfth ty- 
godniąch października dokonali kra- 
dzieży 6 mil kabla podwodnego co 
Singapuru. Chińczycy zostali areszto 
wani na pokładzie barki wiozącej 1/4 
mili kabla. Kabel Singapur — Hong 
Kong został już po raz drugi prze- 
cięty przez złodziejów pragnących 
sprzedać żelazo na czarnym rynku. 


+ 
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W przemówieniach działaczy 
politycznych, w artykułach dy- 
skusyjnych można spotkać twier- 
dzenie, które upraszczając pro- 
blem walki politycznej w Polsce 
— jest sformułowane w lapidar- 
nym skrócie: „Nie oddamy wła” 
dzy. 

Oczywiście silne słowa o utrzy- 


polskich i innych. Przecież więk-; : Robotnicze i chłopskie 
nie dopuściły do tego. Oczywiście| jedyną najsłuszniejszą drogą, 


szość fabryk łódzkich przy obe- 
cnych trudnościach surowcowych 
i transportowych w Świecie byłaby 
skazana na bezczynność, a ich ro- 
botnicy na głodowe zasiłki pań- 
stwowe. Zubożałe społeczeństwo 
musiałoby przejąć takie zarobki i 
ceny, jakie kierując się jedynie 


maniu za wszelką cenę władzy ma|własnym zyskiem — podyktował- 
ją w sobie trochę z patosu i rozgo-|by prywatny posiadacz przedsię- 


ryczenia ludzi, którzy włożyli wie 
le wysiłku, w budowę i przebudo- 
wę Polski, a którym ciągle ktoś 
bruździ i przeszkadza. To zniecier- 
pliwignie jest może nieraz niepo- 
trzebne. Bo zważmy szczerze, ko- 
mu w Polsce można oddać władzę 
polityczną. 

Te ośrodki działania polityczne- 
go, które całkowicie negują nasze 
życie polityczne, po drugiej woj- 
nie światowej są bezpowrotnie ska 
zane na uwiąd starczy. Chcą one 
bowiem czegoś niemożliwego — 
powrotu przedwojennych stosun- 
ków. To nic nie znaczy, że zamiast 
Rydza byłby Anders, a zamiast 
Mościckiego... Raczkiewicz. Treść 
i sens ich działalności pozostałby 
ten sam. 

Te partie polityczne, które two 
wa Rząd Jedności Narodowej, nie 
dążą do wyłączności w stosunku 
do siebie. Żadna z nich nie chce 
niepodzielnych wpływów i rugo- 
wania z życia politycznego irinych 
partii, czy stronnictw. Istnieje je 
dno tylko zastrzeżenie. Ponieważ 
Polskie Stronnictwo Ludowe po- 
siada program najmniej radykal- 
ny i wspiera się na chłopie, posia- 
daczu - samodzielnego gospodar- 
stwa, ludzie przeciwni postępowi 
— reformie rolnej i upaństwowie- 
niu kluczowych gałęzi przemysłu 
' — chętnie wykorzystują . szeregi 
PSL do własnej działalności poli- 
życznej, Nie znaczy to, aby inne 
partie polityczne pozbawione były 
całkowicie elementu koniunktural 
nego, typowo  karierowiczowskie: 
go. Trudno jest przesądzać, kto 
jest gorszy — koniumkturalnny ka 
rierowicz, czy Świadomy agent 
wrogiej sprawy. 

To też, jeżeli niektórzy działa- 
cze partii, stojących programowo 
bardziej na lewo od PSL, twier- 
dzą, że nie podziela się władzą po- 
lityczną z wrogami obecnego ustro 
ju, którzy poprzez to stronnictwo 
chcieliby nas zepchnąć z obranej 
drogi — to w tym wypadku opinia 
ich wyraża najwyższą troskę o 
sprawę demokracji i dobro czło- 
wieka pracy. Faktu tego nie przy- 
słoni żadna formalna gadanina o 
kartce wyborczej i woli wyborców, 
bo przecież jeszcze w Jałcie Roo- 
sevelt, Stalin i Churchill (właśnie 
Churchill!) ustalili, że z życia po- 
litycznego powojennego świata ma 
ja być rugowane partie antyde- 
imokratyczne i faszystowskie. My- 
śmy decyzje jałtajskie wprowa- 
dzili w życie i dlatego mamy pra- 
wo nie liczyć się z kartką wybor- 
czą endeka, sanatora, oenerowca 
i wszystkich ich „krewniaków“ po 
przekonaniach politycznych. 

Ponadto, kto w Polsce wyobra- 
ża sobie możliwość rozwoju kraju 
z przedwojennymi kapitalistami i 
óbszarnikami? Przedstawmy sobie 
powrót i gospodarkę na przykład 
w Łodzi przedwojennych fabry- 
kantów niemieckich, 


biorstwa. 


Wyniki wizyty Togliattiego w Belgradzie 


Piebiscy! w krainie jutijskiej 


ostuiecznę propozycją rzadu włoskiego 


RZYM (SAP). Togliatti, przy-|wie podróży Togliattiego do Ju-|cy Zgromadzenia Konstytucyjne-$ 
wódca włoskiej partii komunisty-|gosławii. Nenni i Togliatti mieli ze| go, Giuseppe Saragat, w deklaracji$ 


KURIER POPULARNY 


a o dobro demokracji i człowieka pracy każe nam powiedzieć: 
? = - 


partie 


razem z dekretem o uspołecznieniu 
ciężkiego i cześciowo średniego 
przemysłu i o reformie rolnej nie 
spadła manna z nieba, Najsprawie 
dliwsze programy i dokonania mo 
gą owocować dopiero po pewnym 
czasie. Ale to, co się dokonuje w 
Polsce — mimo niedociągnięć i 
trudności, wynikających z czyjejś 


cznej jest bardzo zadowolony ze| sobą długą rozmowę. ; ż 
Koła zbliżone do byłego premie-|sadniczym punktem rokowań wło-gW Niemczech, we Włoszech, w 


swej podróży do Jugosławii. Po 


powrocie do Włoch, oświadczył, że|ra j l 1 
w dwu celach:|ostatnią oficjalną propozycją rzą-|kwetia granic. o de 
Triestu |marsz. Tito — Togliatti, to Sara-fkalibru. Znamy środki i metody,” 


jowi, opartemu na współpracy po-|jest żądanie przeprowadzenia ple-|gat oświadczył, że rezultaty Po-H jakimi walczono wówczas. 


odbył tę "podróż 


aby służyć swemu krajowi i poko-|du włoskiego w sprawie 


między narodami oswobodzonymmni |biscytu w Krainie Julijskiej. 


spod jarzma faszystowskiego i im 
perialistycznego. Togliatti stwier- 
dza, że rezultaty rozmów przepro- 
wadzonych w Jugosławii, są zada- 
walające. 

Obecnie rząd włoski powinien 
wziąć inicjatywę w swe ręce, by 
osiągnąć konkretne rezultaty. 

Dziś rano zebrała się włoska ra- 
da ministrów w celu przyjęcia do 


wiadomości expose ministra spraw John Lewis, przewodniczący zwią| rat udziału w tych. rokowaniach. 
zagranicznych Nenniego w spra-'zku zawodowego górników, 


Z drugiej strony przewodniczą-lzasługują na wzięcie pod uwagę. 


Górnicy amerykańscy 


nerrektuiq o zmianę umowy zbiorowej 
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Premier I minister 
* Premier włoski de Gasperi tak- 
że lubi przemawiać. Od czasu do 
czasu składa oświadczenia. Nic 
dziwnego, w kraju gdzie do nieda” 
{mna ludzie musieli milczeć i wy“ 
konywać rozkazy, byłby to objaw 
fa ar OBI TREH ju- fzupelnie zrozumiały. I nikt nie bie 
ra a RE A ie” irze tego za złe. Chodzi tylko o to, 
E ORA rawo takok? mówi, w czyim interesie i w ja" 
demokraci powiedzieć: władzy niel im celu. Ostatnio na przykład, 
oddamy“ LE " bardzo przestrzegał swój kraj 


przed marksizmem. 
ANTONI EDECENEI II My wiemy, co to znaczy, Zna" 


tam zlej woli czy egoizmu — jest 
na 
którą mogła Polska wkroczyć po 
drugiej wojnie światowej. I dlate 
go włąśnie — życzliwie traktując 
krytycyzm, wynikający z troski og 


kiej przeszłości. Pamiętamy jak z 
Nmmarksizmu robiono straszaka na 

Każdy faszystowski 
każdy zamach na prawa 
ludowe, maskowany był walką 
kprzeciwko imarksizmowi. Wszyst= 
kkie niepowodzenia i bankructwa 
smiędzynarodowego kapitalizmu, 
zę, głód, bezrobocie i chąos go 
|spodarczy, tłumaczono widmem 


dla agencji Ansa podkreśla, że za-$marksizmmu. Wszędzie jednakowo. 


de Gasperi oświadczają, że|jsko-jugosłowiańskich winna byćjjAustrii i Polsce. Pamiętamy szał, 
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Co ' do rozmówj jaki opętał faszystów wszelkiego 
Noże, 
dróży  Togliattiego do Belgraduf kastety i bomby używane były dla 
Hpoparcia argumentów  wsteczni- 
fctwa i reakcji społecznej. 

| Doprowadzono do potwornych 
rzeczy. Do napadów na pochody 
jrobotnicze. Demolowano lokale 
związkowe, napadano na przywód 


WASZYNGTON (SAP). Negojsię między departamentem sprawców, osadzano w więzieniu każde 


cjacje, dotyczące rewizji umowy 


o prace, której to rewizji żąda 


Węgrzy odrzucają 


propozyc e © wymionie ludności 


PRAGA, (SAP). — Wedle ra-| skiej w Slowacji Narodom Zjed- | zrozumieli odezwę Lewisa o groź-f 


dia Praga, minister spraw za- 
granicznych Czechosłowacji 
Clementis oświadczył, że pro- 
jekt ezechosłowacki, proponu- 
jący wymianę 30.000 Słowaków 
na 61,000 Węgrów został przez 
Węgry odrzucony. 


` Czechosłowacja nie podda. się 
taktyce systematycznego prze- 
wlekania i przedstawi sprawę 
wymiany mniejszości 


Jubileusz Aleksandra Zelwerowicza) 


Mistrz sceny polskiej odznaczony krzyżem Odrodzenia Polski 


W dniu wczorajszym odbyła się 
w sali Teatru Wojska Polskiego w 
Łodzi uroczystość jubileuszowa, zwią 
zana z 50.leciem pracy scenicznej 
jednego z najwybitniejszych aktorów 


ipoiskich naszej doby, niezmordowa. 


nego wychowawcy całych pokoleń 
aktorów polskich — Aleksandra Zel 
werowicza, ` 

Aleksander Zelwerowicz przez ca- 
ły czas swojej służby na scenie pol. 
skiej wybijał się na czoło polskiego 
aktorstwa nie tylko swoim urodzo. 
nym talentem, ukochanierm swego 
zawodu i przysłowiową obowiązko. 


wością, ale jednocześnie jako wycho- 
wawcea i pedagog rzeszy aktorskiej, 


żydowskich,|oddał Polsce nieocenione usługi. 


RZYM, (SAP). — Dziennik 
„Avanti“ donosi, że włoskie mi- 
nisterstwo spraw  wewnętrz- 
nych ofiaruje nagrodę miliona 
lirów dla osób, mogących udzie- 
lic wiadomości, któreby przy- 


zamachowcach 


czyniły sie do aresztowania 
sprawców zamachu na ambasa- 
dę brytyjską. 

Śledztwo nie postąpiło na- 
przód, a wszystkie ślady okaza- 
ły sią nieistotne, 


węgier-| 


noczotym, 


Coum zaufania bez znamenia 


Rząd grecki nie ujewnił swych zamierzeń 


toczą | czeka on prawdopodobnie na po- 


| 


wewnętrznych, a przedstawiciela-Ę89, kto głośno upominał się o swo- 
mi związku. je prawa. Kto wołał o pracę i 
Siew dotad: azeze njețchleb. O ludzkie warunki bytowa* 
RE mia. Strzelano do demonstrujących 
tłumów. Wytworzono atmosferę 
wrót sekretarza stanu w departa-B strachu k R owności. Wszystko w 
mencie spraw wewnetrznych, 779 walki z socjalizmem : 
Krug'a, którego spodziewają sięj Przyw ódca socjalistów włoskich 
w Waszyngtonie we czwartek. {Venni nie pozwoli? csekać na od- 
Górnicy, którzy z początku źl EN, dł PME zządu: wio- 
jskiego, Określił jego oświadczenie 
jiwłaściwie i dobitnie, Powiedział 
mu, co myśli o jego ględzeniu na- 
Bród i klasa robotnicza. Wlochom 
nie trzeba było malować skutków 
jpanowania faszyzmu. U nich wziął 
sort początek i rozlał się swymi cu- 
chnącymi strumieniami po całym 


bie strajku, i opuścili kopalnie, 
obecnie wrócili do pracy. 


ATENY (SAP). Parlament grej parlamencie greckim, przywódcajświecie. Pamiętają oni dobrze cza- 


cki, po całonocnych debatach zejliberałów, Sofulis, wyraził się, żeķ 


sy Benito Mussoliniego i jego 


środy na czwartek, udzielił premie|to votum zaufania nie ma istotne- §zārai. | 


rowi Tsaldarisowi votum zaufania|$o znaczenia — gdyż wbrew paruę 


193 głosami przeciw 
głosujących. 
Komentując 


Jego niezłomny charakter, wielka 
kultura i szczere przywiązanie do 
zasad demokratycznych zaskarbiły 
mu nie tylko szacunek, ale miłość 


całego społeczeństwa. Pełna godno. 
ści narodowej postawa Jubilata w 


czasach niewoli i Jego bezgranicznie 
ofiarna praca od pierwszej chwili 


wskrzeszenia niepodległej ojczyzny 
najlepiej świafłlczą o nim jako o czło 
wieku i obywatelu. 


Dlatego wczorajszy Jegu jubileusz 
był wspaniałą, niekłamaną manife. 
stacją robotniczej Łodzi, której po. 
święcił tyle lat pracy, niosąc ze secny 
w sobie tylko właściwy, mistrzow. 
ski sposób piękno słowa polskiego. 


Po wspaniałej wystawie „Pana 
Damazego", odbyła się uroczystość 
jubileuszowa. Na scenie ukazali się 
przedstawiciele i delegaci władz pań 
stwowych, samorządowych, instytu. 
cji społecznych kulturalnych i woj. 
skowych, 

Długą kolejkę mówców rozpoczął 
min, Kultury i Sztuki ob. Kowalski, 
który składając hołd Jubilatowi, z 
polecenia KRN zawiesił Mu na szyji 
Krzyż Odrodzenia Polski, 


Następnie w pełnych wdzięczności 
słowach podnosili zasługi Al, Zel. 


werowicza — Prezydent Miasta Mi.| Symi wezłatni jest związany. 


dal, rektor Szyller, dyr, Bzyfman, 


-t 


128 na 3ri|jącym zwyczajom parlamentar-H 


to głosowanie w'nego programu, 


| 


Przywódca włoskiego ruchu so- 
Hcjalistycznego przypomniał swemu 


premierowi smutne doświadczenia 
"republiki weimarskiej i Dolfusa, 
Ektóry,także dła wyimaginowaneśo 
Briebezpieczeństwa marksizmu do- 
potwadził do przelewu krwi, aby 
w końcu zrobiwszy swoje, wprowa 
ziwszy faszyzm, odejść niesław* 
snie wśród przekleństw i złorzecze- 
nia swoich rodaków, wydanych 
rektor Szymanowski imieniem r. u.$74: PoŹarcie Hitlerowi i jego o 
R..a, Major Krasnowiecki, przedstą-|7774WCOm. 
wiciel Związku Literatów — Matu.j Nenni podkreślił z całym naci- 
szewski i cały szereg innych mów.fskiem, że przyszłość Włoch opiera 
dw ez pray S pod każ.fsię na jedności działania wszyst- 
wienie wygłosił kapa Z ASB, tów. 4 kich robotników. Całej klasy robot 
niczej, ludzi postępu, i chłopów. 


Damięcki. Cała scena tonęła w po.ll 
wodzi kwiatów. W imieniu prole.j//brew temu co mówił de Gaspe- 


tariatu łódzkiego serdeczne życzenialiri. 


i gratulacje złożył przewodniczący 


OKZZ tow. Burski. Jubilatowi wrę-H SPORCIE PRACA 
czono szereg pięknych upominków, ich tych, którzy chcieliby A 
albumów i adresów hołdowniczych.jwrócić republikańskim Włochom 
Wyrpełniająca po brzegi salę publicząćron królewski i wszystkie z tym 
Faai fr, zyja Ya ulubieńcowidzyiązane przyjemności. Głos na* 
uwołujący do walki z marksizmem, 
W sah a do głębi Zelwerowicząz ideologią socjalistyczną, bierze 
zapewnił, że nie spocznie na la hqlswój c i 'ały 
Z tym samym jak dotąd reds „aji porai Li ośnioścwedy ch 
z tą Samą energią į takim samym pe Cze calego wiata; 
ukochaniem sceny polskiej pójdziejć/CH samych, którzy zrodzili fa- 
dalej, dając pracą swoją dalsze. do.jszyzma z jego wszystkimi zgubny- 
wody uczciwej służby Polsce mi skutkami. To głos ludzi dnia 
Teatrowi. wczorajszego, dnia, który takim 
koszmarem wrył się w pamięć mi- 
liona robotników całego świata. 
Dlatego tąki głos, musi być gło 
sem wolającego na puszczy, jeżeli 
w pustynię nie ma się zamienić 
świat, który teraz z takim trudem 
i wysiłkiem dźwiga ludzkość po 
statniej łaźni faszystowskiej... 
WIK. 


nym — rząd nie przedstawił żad- 


Ze swojej strony i w imieniu So- 
cjalistycznego proletariatu Łodzi ży 
czymy Drogiemu Mistrzowi, aby Je- 
go wczorajsza zapowiedź jeszcze 
przez długie lata doznawała pełnej 
realizacji na chlubę Kraju i pożytek 
mas ludowych, z którymi tak ści. 


Str. 


n—— 
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KURIER POPULARNY ' 


La 


Nr 309 (379) 


W imię prawdy | Kapitan żeglugi wielkiej i mechanik I klasy“ 


W „Dzienniku Łódzkim* Nr 301 
z dnia 1 listopada rb. w artykule 
„Przeszłość zakuta w marmurze“, 
autor ob. ŁO. opisuje swoją we- 
drówkę po cmentarzu zatrzymując 
się przy poszczególnych nagrobkach. 
Opisuje pomnik wystawiony Aleksan- 
drowi Napiórkowskiemu, kpt Stefa- 
nowi Pogonowskiemu i wiełu innym. 

Ob. Ł.—0. we wspomnleniu po- 
święconym Prezydentowi Cynarskie- 
mu tak pisze: 


„Nieopodal wznosi się strzeli- 
stym obeliskiem grobowiec Ma- 
riana Cynarskiego, prezydenta 
mlasta Łodzi, wielkiego społecz- 
nika I SOCJALISTY* (podkre- 
ślenie nasze). 


Otóż w imię prawdy, muszę wy- 
prowadzić obr Ł=O. z błędu. Ma- 
rlan Cynarski, b. prezes Sądu Okre- 
gowego w Łodzi, nigdy SOCJALI- 
STĄ nie byb Na prezydenta mia- 
sta wybrany został przez ówczesną 
większość Ch: D. ND i NPR. Sam 
był członkiem NARODOWEJ DE- 
MOKRACJI. 


Został zamordowańy na stanowi- 
sku przez robotnika sezonowego 
Walaszczyka. 


A w pogrzebie, jak pisze autor, 
który do dziś pamięta, nie mogły 
przez dwie i pół godziny ciągnąć 
się czerwone sztandary, gdyż zgod- 
nie z prawdą ich tam nie bylo- 

Proszę na przyszłość o ludziach 
l czasach, które wszyscy pamięta- 
my, pisać zgodnie z rzeczywisto- 
„ ścią — albo je pomiłać. 


W. STAWIŃSKA 


samorzątłowcy PePesowcy 


obradowali w Warszawie 


WARSZAWA. Z inicjatywy Cen- 
tralnego Wydziału Samorządowo- 
Parlamentarnego odbyło się zebra- 
nie socjalistów _ samorządowców 
przy udziale II sekretarza CKW.: 
tow, Reczka oraz wielu wybitnych 
znawców zagadnień samorządowych 
członków PPS. 

Celem narady było powołanie 
przy CKW ciała kolegialnego dla 
studiów i prac nad zagadnieniem 
samorządu terytorialnego, stanowią” 
cego jeden z istotnych fundamentów 
demokratycznego Państwa. 

W wyczerpującej dyskusji, zabie- 
rali głos tow. tow.: Ajnenkiel, Zbro- 
żyna, Leśniewski,  Szumielewicz 
Zakrzewski i "inni. 

Zebrani zgodnie podkreślali rolę 
samorządu, jako szkoły wychowa” 
nia obywatelskiego, a zarazem jako 


*'|wych oszczędności. 


Szkoła „wilków morski 


ch” 


dosiępna dia calej młodzieży polskiej 


Państwowa Szkołą Morska w| Pe wojnie Szkoła Morska na- 
Gdyni ma stare i chwalebne tre  |-*ała do pierwszych morskich 
dycje zarówno pedagogiczne jak, vety tucji, które wyłoniły się z 
i morskie. Absolwenci Szkoły | haosu wojennego. Dawniejsi 
Morskiej jeszcze przed wojnąj wykiadowcy szkoły pod kierow” 
prowadzili zarówno statki jak i|nictwem Komend, Maciejewi- 
przedsiębiorstwa morskie Byli eza zjawili się na Wybrzeżu 
|zaczątkiem i ostoją rowepow-|ustrojeni jeszcze w wojskowe 
stającej w Pols=- warstwy —|uniformy, obozowe pasiaki czy 
Ludzi Morza. robotnicze drelichy i zabrali sie 

W czasi. wojny Szkoła Mor-|do organizacji Szkoły. 
ska poniosła duże straty, Od- Rezultaty tej pracy są zbyt 
dział uczniów Szkoły Morskiej| dobrze znane ludziom Wybrze- 
należał do ostatnich obrońców | ża, aby trzeba je było omawiać. 


wychowania dobrych obywateli 
i dzielnych marynarzy, przy- 
szło nowe zadanie — demokra- 
tyzacja szkoły. 

Nowa szkoła nprzystępnia 
młodzieży klas pracujących wy- 
kształcenie morskie, uprzystęp- 
ni im w przyszłości dostęp do 
stanowisk kierowniczych na mo 
Tzu. 

Szkoła przedwojcetna była 
jedną z najdroższych szkół w 
Polsce (internat). Obeenie jest 
całkowicie bezpłatna. Dla pód- 


Gdyni. Lecz do rzędu zadań szkoly —| dania Sżkoły pod kontrolę czyn 
ilionowe oszczedności 
3 è « r . r a . z 
zapewniają nowe wynalazki robotników i inżynierów 
KATOV: “nS (słówna Ko-|Drożdż z zakładów hutniczych w, Ponadto premie za wynalazki 


misja Wynaw»'tzości Robotniczej |Szopienicach ulepszyli sposób pro 
Centralnego 7aisądu Przemysłu|dukcji i przeróbki ubogich tlen- 
Hutniczego zakwalifikowała ostatlków i granulek kadmowych na 
nio szereg ulepszeń technicznych, | koncentrat kadmowy. W ciąśu ro- 
które przyczynią się do miliono*|ku będzie można zaoszczędzić po: 
nad 800.000 zł. Komisja wypłaci: 
ła wynalazcom premię w wysoko: 
ści 68.400 złotych. 

Dwaj pracownicy zakładów hut- 
niczych w Szopienicach inż. Bry- 
jak i ob. Sekta opracowali nowy 
sposób otrzymywania siarczku że 
lazoweśgo, co przyczyni się do za 


Mgr  Adamiczka i technik 


kresie  załatwłania spraw publicz- 
nych. 

W tokn dyskusji poddano wnikii- 
wej analizie obecna sytuację, samo- 
rządu, rolę jego w gospodarce pla- 
nowej oraz podkreślono konieczność 
zapewnienia samorządowi należnego 
miełsca w demokratycznym ustroju 
Polski, 

Postanowiono zwołać następne 
zebranie na dzień 30 listopada rb. 
na godz. 10 rano. Na zebraniu tym 
wygłoszone zostaną referaty, doty- 
czące podstaw ustrojowych samo- 
rządu, jego podstaw gospodarczych 
oraz aktualnych zagadnień finansów 
samorządowych, 

Odbyta narada, iak również dalsze 
prace Rady Samorządowej PPS, 
przyczynią się niewątpliwie do udo- 
skonalenia i wzmocnienia roli samo 


tony). 


o ograniczeniach 
wyjeżdzie 


Osoby, wyjeżdżające za zranicę! 
zgłaszają częstokroć w granicznych 
urzędach celnych do wywozu kwoty 
pieniężne, przekraczające włelokrot- 
nie wysokość dozwoloną. 


Celem zapobieżenia na przyszłość 
tego rodzaju wypadkom. Minister- 
stwo Skarbu przypomina, że wywóz 
wszelkiego rodzaju zagranicznych 
i krajowych środków płatniczych, 
zarówno pieniędzy (monet, bank- 
notów i innych znaków pieniężnych), 


uzyskali pracownicy huty „Bail- 
don“, którzy obmyślili sposób u- 
sprawnienia obsługi oczyszczalni 
wody kotłowej. Oszczędność uzy- 
skana przy zastosowaniu teśo po- 
mysłu wyniosła 373 tys. złotych. 
W związku z tym projektem pre- 
mie uzyskali inż, Bogucki i inż. 
Jop. 

Pracownicy huty „Bankowej“ w 
Dąbrowie Górniczej inż. Stefan 
Ołdakowski i inż. Jan Łapuszew- 
ski zgłosili do Urzędu Patentowe- 


oszczędzenia rocznie 760.800 zł (34|go projekt ulepszenia prostowni- 


cy. 


Nie wolno zapominać 


dewizowych przy 
zagranicę 


z banków dewizowych. Na wyższą 
kwotę —. konieczne jest uzyskanie 
zezwolenia Komisji Dewżzowej. 
Jednocześnie Ministerstwo Skarbu 
zwraca uwagę, że zabroniony lest 
rówińeż bez zezwolenia 


ników społecznych, Minister 
Żeglugi i Handlu Zagraniczne“ 
go ustanowił Radę Państwowej 
Szkoły Morskiej, do której 
wchodzą przedstawiciele Mary- 
narki Handlowej, Marynarki 
Wojennej, Związku Marynarzy, 
Organizacji Młodzieżowych i 
Partii Politycznych. Zadaniem 
Rady jest czuwanie zarówno 
nad poziomem naukowym szkoó- 
ły, jak jej obliczem społecznym, 

Obecnie Rada Szkoły Mor- 
skiej opracowuje pewne zmia- 
ny w programie nauczania, ma- 
jące na celu ułatwienie absol* 
wentom szkoły, osiągnięcia dy* 
plomów najwyższych w hierar- 
chii morskiej: kapitana Żeglu= 
gi Wielkiej i Mechanika Okręto 
wego I. Klasy bez obniżenia po- 
ziomu nauczania. Według do- 
tychczasowego projektu neznio- 
wie kończyli dwa kursy szkoły, 
które dawały im prawo osiągnię 
cia dyplomów Kapitana Matej 
Żeglugi i II Mechanika. 

Po ukończeniu szkoły w do- 
tychczasowym zakresie ucznio- 
wie mieli pracować zawodow 
poczym mieli wrócić na 3 kurs 
do szkoły eo z kolei uprawnia- 
łoby ich do otrzymania najwyż- 
szych dyplomów. W praktyce 
ludzie dorośli obarczeni rodzi- 
nami musieliby przerywać pra- 
cę zawodową i wracać na ławę 
szkolną dla uzupełnienia swoich 
kwalifikacji. 

Obecnie projektuje się pow- 
rót do trzyletniego kursu nau- 
czania, który dawałby najwyż- 
sze uprawnienia, naturalnie po 
odbyciu przepisanej praktyki. 

Do dalszych projektów nale- 
ży ogólne podniesienie poziomu 
Szkoły, eo jest związane z pod- 


Komisji | niesieniem cenzusn naukowego 


Dewizowej wywóz złota | piatyny| kandydatów. Lecz nie stanie się 


zarówno w stanie przerobionym, 
jak i nieprzerobionym oraz kamieni 
szlachetnych 1 innych, klejnotów. 


to wcześniej, niż za kilka lat. 
St M. 


podstawowego instrumentu  samo-|rządu terytorialnego w Polsce. 


dzielnego działania obywatela, w za- 


Kopalnia magnezytu 


uruchomiona w powiecie Zghkawickim 


WROCŁAW, — W powieciejnie potrzebny do wyrobu materia- 
Ząbkowickim mają być urucho- |łów ogniotrwałych. 
mione kopalnie magnezytu. Odda| Dotychczas zapotrzebowanie po 
no już do użytku kopalnię „Kon-|krywaliśmy wyłącznie droga im- 
stanty'. Magnezyt jest nieodzow- | portu. 


jak 1 dewiz (czeków, przekazów, 
poleceń wypłat, akredytyw itp.) po- 
nad ustaloną normę zł 2.000 —- bez 
zezwolenia Komisji Dewizowej jest 
zabroniony: 


Posiadacz paszportu zagrąniczne= 
go, ma prawo wywiezienia zagrani- 
cę bez specjaliego zezwolenia Ko- 
misji Dewizowej jedynie kwoty do 
2,000 złotych. 

Kwota powyższa musi być jednak 
uwidoczniona w paszporcie przez 
Narodowy Bank Polski lub 


nawet słownictwa, używaneżo 
przez pisarzy. Klasycyzm, senty* 
mentalizm, romantyzm, filozofia 


zdrowego rozsądku, irracjonalizm, 


Nowe wydawnictwa 


jeden tramwajami, 


Uczymy się jeździć tramwajami 


W dniu 7,11, 48 r. ppłk. March. | Nauka odbędzie się w przyszłym 
wiński K-dt MO. i Kdt OR.MO.jtygodniu, jako wykładowcy wystąpi 
ob, kpt. Kopczyk, zwołali konferen-| M.O. we współ z oddz. O.R.M.O. „K. 


cję z przedstawicielami DyrekcjijEŁ.*, 
KREŁ. na której omówiono Re ów | W czasie nauki, milicjanci i 
bezpieczeństwa jazdy na tramwa-|ORMOwcy będą pouczać pasaże- 


jach (uwieszania się na stopniach,|rów K.EŁ. o tym kiedy należy zejść 

buforach i wogóle czepiania sięjz chodnika na jezdnię (nadejście 

tramwai), „Jazdy na gapę". pociągu) którędy wsiadać, a któ- 

W rezultacie tego postanowiono rędy wysiadać, że nie należy się 

urządzić trzydniową naukę żyj eter na stopniu i buforach, że za 
przejazd należy płacić it.p. 
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Nawet „trubadur patriae“, złoto”, powinien nasycać przeciętnymi, u= 
usty Skarga, w podręczniku Wor”|stalonymi wiadomościami ucznia 
jeńskiego otrzymuje wszystkie na|lub czytelnika, Musi też być w 
leżne mu honory, choć jak wiado-|zśodzie z programem nauczania, 


Historia literatury polskiej 


Szkolnictwo nasze odczuwa 
wielki brak podręczników. Bieżlą 
cy sezon szkolny już częściowo zo” 
stał nasycony potrzebnymi pomo- 
cąmi książkowymi. Brak „Historii 
literatury polskiej" wyrównuje o- 
becnie książka Teofila Wojeńskie- 
go, wydana przez spółdzielnię wy” 
dawniczą „Wiedza“. 

Na razie ukazał się tom pierw" 
szy jeśo „Historii literatury pol- 
skiej”. Sięga ten tom romantyzmu. 
Kończy na powstaniu listopado- 
wym. Włącza jeszcze Maurycego 
Mochnackiego i Aleksandra Fred 
rę. 5 

Dopiero w drugim tomie spot- 
kamy się ze Słowackim i Krasiń- 
śkim, Norwidem oraz Mickiewi* 
czem — ómigrantem. 

Autor zręcznie splata nasze ży- 
cie kulturalno-litetackie z wielki- 
mi prądami literacko-ideologiczno 
„estetycznymi na Zachodzie Euro- 
py. W. ten sposób uczeń otrzygnu- 


psychologizm, estetyzmm znalazły 
się w rejestrze pojęciowości, nie- 


zbędnej do opanowania literatury 


je obraz rozwoju naszego piśmien 
nictwa na tle przemian i dążeń 
europejskich. Autor podaje źródła, 
z których czerpie swoje wiadomo- 
ści i buduje syntezy, Uczeń może 
lekturę tych źródeł pogłębić i po- 
szerzyć swoją wiedzą. 

Bardzo ważną pozycją podręcz 
nika Teofila Wojeńskiego są defi- 
nicje poszczególnych pojęć, cha- 
rakteryzujących omawiane zjawi 
ska i epoki. Uczeń, ma wy jaśnio- 
ne, co te jest humanizm, barok, 
deizm, masoństwo, klasycyzm, ro- 
mantyzm, arianizm. Dowiaduje się 
również o wszystkich tych pisa* 
rzach greckich, łacińskich, francu- 
skich, włoskich, angielskich, któ- 
rych dorobek literacki jest podsta 
wą naszej literatury. Nawet „ele-|mmiotników, spokojnych i rzeczo- 
menty filozofii helleńskiej w śred|wych, informujących. Pisarze poli- 
niowiecznym poślądzie na świat” |tyczni, mówcy, potraktowani zo~ 
zostały podane przez autora pod-|stali również z umiarem, bez ak- 
ręcznika, co niewątpliwie wprowa”|centowania różnic ideologicznych, 
dzi ucznia w rozuniienie pojęć, a|choć zaznaczono ich barwę i treść. 


przez ucznia. W ogółe Teofil Wo- 
jeński podsuwa czftelnikowi okre 
ślniki, przybliżające do poznania 
wzruszeń literackich, usiłuje też 
wielkie okresy literatury tłurma” 
czyć przez strukturę społeczną, u- 
strojową, a nawet gospodarczą. 


Na ogół rzucają się w oczy cha* 
rakterystyki : czołowych pisarzy, 
jak Reya, Kochanowskiego, Kra* 
sickiego, Niemcewicza, Mickiewi- 
cza. Teofil Wojeński zgodny jest 
w swoich sądach z ustalonymi; 
przez krytykę literacką wartościa- 
mi. Nawet co do autorów mniej- 
szych rangą obraca się wśród przy 


as 


mo, wielki 


ten kaznodzieja nie|nie przekraczać nakreślonych ram, 


zawsze i nie przez wszystkich kry-|by nie zanadto obciążać pamięć, 


tyków doznawał 


jednakowego | pojemność i chłonność umysłów 


przyjęcia. Pisarze epoki Stanisła”| kształcącej się młodzieży. 


wowskiej w podręczniku Wojeńr 
skiego mają również dawne, usta- 
lone pozycje. Co do tej epoki war 
toby jednak dorzucić kilka super- 
latywów i wrócić do realiów. Wo- 
jański pisząc o Trembeckim np. 
powtarza opinie i sądy innych pod 
ręczników, Przydałoby się tu no* 
we opracowanie całej plejady pi- 
sarzy epoki Stanisławowskiej, Jest 
iaktem, że dorobek tej epoki, ar- 
tystycznie, literacko nie wyróżnia 
sję jakimś cyklem arcydzieł. Wszy 
stko, co się dziś czyta, trzeba tłu- 
maczyć momentem i środowi- 
skiem powstania. Bezpośrednio 
przemawia do nas zaledwie nie- 
wielka ilość autorów i utworów. 
Możnaby postawić pytania i co do 
pisarzy wcześniejszych, ale podrę- 
cznik nie jest od tego, żeby dawał 
materiał rewelacyjny. Podręcznik 


Książka Teofila Wóojeńskiego 
zjawiła się w odpowiednią porę. 
Zadość czyni powszechnej potrze- 
bie szkolnej i pozaszkolnej. Gdy 
ukaże się tom drugi, „Historia li* 
teratury polskiej” będzie jedy- 
nym dostępnym dla wszystkich 
podręcznikiem. W każdym razie 
już teraz może szkolnictwo śred- 
nie rozpocząć pracę nauczania z 
książką w ręku. Trudno jest prze 
cież œ inny jakiś podręcznik. 
Książka Teofila Wojeńskieśo jest 
jedyną na rynku! A że podręcznik 
ten dostosowany jest Ściśle do pro- 
śramu nauczania i stwierdza me- 
todyczność wykładu, warto go po 
łecić szerokim warstwom młodzie” 
ży szkolnej oraz zwrócić uwagę na 
tę książkę nauczyciefstwu. 


Eustachy Czekalski 


Nr 309 (379) 


l tu objawiła się niemiecka pomysłowość 


Faisz 


Polska przejęła księgi metryczne (Mieti zwierzat 


Miedzynarodowe 
stwo Ochrony Żubra 


dyrektora warszawskiego Mu- 
zeum Zoologicznego, dra 
Sztolemana, postawiony w cza: 
sie zjazdu zoologów w Berlinie, 


Wniosek dr. Sztolemana przy | 


jęto przez aklamację. po czym 
zorganizowano odnośne Towa- 
rzystwo z siedzibą we Frankfur 


cie. Zadaniem Towarzystwa by| 


ło odnalezienie wszystkich żub- 
rów czystej krwi, wystawienie | 
im odpowiednich atestatów i 
prowadzenie ksiąg 


towałoby ezystość krwi zareje- 
strowanych w tych księgach o- 
kazów. 

KOMERCJONALIŚCI PRZE- 
CIWKO NAUKOWCOM, 
Już w pierwszych latach ist- 
nienia Towarzystwa wśród 
człońków jego zarysowała się 
poważna rozbieżność poglądów 
na temat określenia żubra czy* 
stej krwi. Niemcy, spośród któ- 
rych  rekrutowały się. trzy 
czwarte członków Towarzystwa, 
U»iłowali przeforsować tezę, że 
za rasowego żubra należy uznać 
mieszańca o siedmiu ósmych 
częściach żubrzej krwi. Zależało 


im na tym dlatego, że w krajujfie okupacyjnej Niemiec był temma|normy, które dają 


swym mieli wyjątkowo dużo ta 
kich mieszańców, a cena żubra 
czystej krwi dochodziła do 10 
tys. dolarów za buhaja, 50 tys. 
dol. za krowę. 

W roku 1938 przywódca ko- 
mercjonalistów, dyr. berlińskie- 
go ZOO, dr. Haeck, który był 
osobistym doradcą Goeringa w 
sprawach ochrony przyrody, 
zdołał jednak przeprowadzić 
wybór zarządu, w którym prócz 
przedstawiciela Polski i Holan- 
dii, zasiadali sami Niemcy, po- 
dzielający jego punkt widzenia. 


Księgi metrykalne żubrów zo-| winno się to samo zastosować do 


stały wyjęte spod kontroli mię” 
dzynarodowej, a obok 
czystej krwi zaczęto do nich 
wciągać również i potomstwo 
niemieckich mieszańców. 
UPORZĄDKOWANIE 
CHAOSU. 

Wybuch wojny przerwał co- 
prawda dalsze fałszowanie 
ksiąg metrykalnych, ale jedno- 
cześnie uniemożliwił metodycz- 
ną rejestrację nowonarodzo- 
nych żubrów czystej krwi, a čo 
za tym idzie orientację w sta- 
nie ich pogłowia. 

Po upadku Niemiec uporząd- 
kowaniem tej sprawy zajął się 
najpierw polski oddział Towa- 
rzystwa, który szezęśliwym tra- 
fem rozporządzał absolutnie ści- 
słym wykazem pochodzenia 
wszystkich znajdujących się na 
naszym terenie zwierząt  żub- 


Towarzy | 
powstało | 
w 1928 roku, na wniosek wice-| Polska jert predysty rore doj— które w myśl 


Jana| 


metrykal-| 
nych ich potomstwa, co Skaran 


6kazów | 


zjeździe 
że właśnie 


zentowanych na 
państw uchwalili, 


|kierowania pracami Towarzy- 
stwa, jako, że pierwsza uporząd 
kowala ochtong przebywają: 
cych na jej ter”aic większości 
pozostałych przy życiu żubrów 
| Europy. Przekazując Polsce kie 
rownietwoe. upoważniono ją rów 
nież do prowadzenia ksiąg me- 
trykalnych » uwagi na to, że 
zajmowane przez Polskę stano- 
wisko gwarantuje, iż- żadne 
| względy komercjalie nie będą 
mial wy wpływu na jej postępo- 
wanie, 


WERYFIKACJA ŻUBRÓW 
EUROPEJSKICH. 

Wybrany na prezesa Towa- 

| szystwa, dr. Żabiński zabrał się 


RED” do pracy. Przede 


Głód Głód w brytylskiej 


| Towarzystwa — będą odtąd pro siały być sprawdzone i dopiero] 


|jeszeze przed womg finansowa- 
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wszystkim odebrał od Erny|dowody wszystkich żubrówķ 
Mohr cenne księgi metrykalne,| przebywających na terenach 
postanowień| państw europejskich, będą mu- 


wadzome w języku polskim i an-, PO surowej weryfikacji czystej 
gielskim, Następnym posunię- |rasowo okazy zostaną wciągni d 
ciem było nawiązanie kontaktu te do rejestrn. Żubry polskieg 
z „Amerykańskiem  Towarzy-|jednak takiej weryfikacji nie 


stwem Ochrony Bizona", które podlegają, jako, że czystośćj 
ę krwi uznanych przez naszą ko- 


misję okazów nie budzi w nikimĘ 


bratnie dlań zystwi Zd Fa 
ło bratnie dlań „Towarzystwo najmniejszych zast”zeżeń, 


Ochrony Żubra”. Ponieważ Pol- 
ska obecnie kieruje całą akeją| Polskie kierownictwo 
ochronną, przeznaczone na ten dzynarodowego 'Towarzystwań 
cel przez Amerykanów fundu-| Ochrony Żubra“ czeka obecnie 
sze bedą przekazywane Polsce. | Piekne zadanie, polegające na% 
wyeliminowaniu mistyfikacji 
popelnionych przez Niemców i% 
umożliwieniu restytucji wymie 
rającego gatunku żubra czystej 
krwi, 


„Mię- s 


Najważniejszym _ zadaniem, 
które należy obecnie wykonać, 
jest uporządkowanie odebra- 
nych ksiąg metrykalnych. Po- 
nieważ nie me gwaratej ji co do 
prawdziwości ich zapisów, ro- 


A, F. 


strefie okupacyjne! 


Anglicy chcą się wyrzec zboża | 


u rzecz yłodujących Niemców 


LONDYN (SAP). Kryzys 
żywnościowy w brytyjskiej stre- 


item rozmowy między marszai- 
| kiem iotnictwa Sholto Douglasem 
naczelnym szefem brytyjskiej stre 
fy okupacyjnej, a ministrem odpo 
wiedzialnym za administrację w 
słrefach okupacyjnych brytyj- 
skich w Niemczech i w Austrii, 
| Hynd'em. 

Podobno sir Sholto wysungł pro 
jekt, aby okręty naładowane zbo” 


| 


żem nadchodzące z Kanady i prze 
znaczone: dla Wielkiej Brytanii, 


skierować do Hamburga — dla 
wyżywienia Niemców. 


„Daily Mail“. twierdzi, że po- 
akrętów przeznaczonych dla stre- 
fy amerykańskiej, lęcz mimo to 
nie będzie to rozwiązaniem pro- 
blemu, a tylko prowizorycznym 
załatwieniem palącej kwestii. 
LONDYN. (SAP).ł Sir Sholto 
Douglas podczas rozmowy z „pre- 
mierem Attlee na temat sytuacji 
żywnościowej w /Niemczech o- 
świadczył, że chóciaż w najbliż- 
szej przyszłości nie jest spodzie- 
wane załamanie ani poważne roz- 
ruchy, to jednak tym niemniej sy 
tuacja żywnościowa w strefie bry- 


„Pumłeru w ogniu 


Niezwykła śmierć bandyty włoskiego 
PALERMO, (SAP). Bandyta, wości ucieczki są odcięte, pod- 


Paolo Colletti, znany pod przy-| Palił 
wołał | niach. 


domkiem- „Pantery“, 


rzy ch, a więc żubrów czystych| śmierć w płomieniach, niż odda 


i mieszańców. 

Pozytywne skutki tej działal- 
ności wzbudziły 
nie w Szwecji. Do Polskiej Ra- 


zainteresowa- | nie wielu morderstw, 


nie się w ręce policji, Poszuki- 
wany przez władze za popełnie 
porwań i 
sząntaży, został ujęty przez po- 


dy Ochrony Przyrody nadszedł | licję w małym domku na krań- 


list, w którym Szwedzi wyraża- 
ją pogląd, że Polska powinna 
przejąć po Niemcach kierownie- 
two międzynarodowych prac, 
zmierzających do restytucji 
tych zwierząt. 

W ROTTERDAMIE. 

List ten zachęcił przedstawi- 
ciela Polski na pierwszym po- 
wojennym zjeździe Międzynaro- 
dowego Towarzystwa Ogrodów 
Zoologicznych, dyr. Żabińskie- 
go, do podniesienia sprawy res- 
tytucji Tow. Ochrony Żubra. 

Wniosek dyr. Żabińskiego 
spotkał się z życzliwym przyję- 
ciem, a przedstawiciele .repre- 


cach miastą i stoczył z 40-ma 
karabinierami walkę, która 
trwała blisko trzy godziny. 


Kiedy widział, że amunicja 
Ra kończy i że wszystkie możli- 


Smierć 
znoneno kamrtazyłaoru 


NOWY JORK (SAP). W Ame 
ryce zmarł znany polski kompozy 
tor i dyrygent Światowej sławy 
Zygmunt Stokowski. Stokowski 
mieszkał od czterdziestu lat w Sta 
nach Zjednoczonych. 


kańskiej sytuacja jest nie tak cię: 
zka, sir Sholto spodziewa się, że 
władze amerykańskie zechcą od- 
dać do dyspozycji pewną ilość 
zboża. 


tyjskiej Nietniec jest krytyczna. 
Dodał, że jeżeli dotychczasowe 
1.500 kalorii 
dziennie, zostaną zredukowane do 
1.000 kalorii, to wyniknie kata- 
strofa. Ponieważ w strefie amery- 


Zbyi wysiawna uczia 


ne cześć marszułku Moutęomery'ego 
LONDYN (SAP). Angielskie 
ministerstwo aprowizacji 
przeciwko 
miasta Portsmouth. 


t 


4 


obfitego przyjęcia na cześć mar'f 


wniosło 


skargę burmistrzowi |jęcia podano więcej niż trzy da- 


iest oskarżony o urządzenie zbytlobowiązującym obecnie w Anglii. 
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KRAJU NAROD DOKONAJ C CZYNU: 


STS 


Wizy niepotrzehne 


ule narazie w Europie zuchodniej 


LONDYN, (SAP). — Kores- 
pondent „United Press“ dowia- 
duje sig, o zniesieniu wiz w ru 


chu pasażerskim ; 
Wielką Brytanią, a Belgią i Ho-$ 
landią. Mówi się również, że 
przewidziane są takie same ro- 


Kilkanaście dni temu zostały 
juź rozpoczęte rokowania w tej-g 
że samej sprawie między Wiel-$ 
ką Brytanią i Francją. 


EJ 


dom i zginął w płomie- 


= a r n 

Nie wszyscy Brytyjczycy 

LJ a a 4 kA LA a 
godza BIĘ Z OHESNICZENIGMII żywnońciowymi 
Gazeta 
głosiła rezultaty ankiety, przepro 
wadzonej przez brytyjski instytut 
opinii publicznej Gallupa, Tema- 
tem ankiety, przeprowadzonej w 
najrozmaitszych sferach społecz- 
nych, było pytanie: „Czy jeste- 
ście sadanolesi ze światowej po- 
|lityki podziału żywności, jaką mo 
żna obecnie ŚĆ W Świe- 


„News hronicle“ o- 


żywności, a 9 procent nie wyrazi- 


ło swego zdania. 


sprzeciwia się takiemu podziałowi 
i 


WIEDEŃ (SAP). 
sytuacja węglowa Austrii nie uległa 
dotąd poprawie. 


cie, nawet jeśli podział taki po 
ciąga za sobą ze strony Wielkiej 
Brytanii wyrzeczenie, się pewnych 
przedwojennych smakołyków?“ 


Kiąc problem powojennych 
idajo wyraz tendencji obarczania od- 
Apowiedziałnością za 
wylacznie 
H 
fcjalistycznych. 


znany 
SMarńm 
opuszczenia Niemiec, ze wzgłędu na 
iswe przekonania polityczne. 


sklemu 


Niemców, 
dział: 


szałka Montgomery. Podczas przy szuje olbrzymie załnteresowanie 
kony wujaċymi 
jprzemianami, nie dostrzegając w wie 
Burmistrz |nia, a to sprzeciwia się przepisomi ilu wypadkach ich powierzchowrtości, 
czy z!udności. 


"Jeżeli są ustosunkowa 


Jedyny ralume 
dlu Austrii w węglu polskim 


Katastrofalna lnawet 
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lo pisza zagranica? 


NIEMIECKIE MITY 
Wiele pism anglosaskich, omawia- 
Niemiec, 


miniony ckres 
hitierowskiego 
tarodowo-S0- 


reżymu 
grupy aktywistów 


Z tymi poglądami rozprawia się 
pisarz niemiecki Thomas 
zmuszony swego czasu do 


amerykań- 
wywiadzie; 


W udzielonym pismu 
„Yale Review“ 


„Aby zrozumieć niektóre z 
tak bardzo skomplikowanych 
problemów europejskich — dnia 
dzisiejszego, należy poddać do- 
kładnej analizie niemiecką umy- 
słowość. Niemcy nie partycy- 
powali — stwierdza — W doko- 
nywuiącej się w ciągu wie” 
ków, ewolucji narodów cywili- 
zowanych Zachodu. Nie posta- 
dałą też tych samych (co Za- 
chód) Kkoncepcii wolności osohi- 
stych czy politycznych: Dia 
mich, wolności te nabierają swe- 
go charakteru w momencie, gdy 
stały się niemieckimi (mają 
charakter niemieck| — przyp: 
red). W ten sposób sformuło- 
wana idea prowadziła do czy- 
sto germańskiej koncencii życia. 
Koncepcja ta była zazwyczaj 
harharzyńską 1 antyeuronejską 
w dosłownym tego słowa zra* 
czenin‘s 


polityczne 
odpowie- 


o opinie 
Thomas Mant 


Zapytany 


„W polęciu Niemców, polity- 
ka oznacza chytrość, wyzysk, 
terror i mord. Wedlug mich, 
każdy polityk musi posługiwać 
się (w swej działalności) tymi 
zasadami, gdyż w przeciwnym 
razie, mie osiągnie zamierzone- 
go celi 

Jestem przekonany, — kończy 
znakomity pisarz, — że istnieją 
tyiko jedne Niemcy i że cały 
naród jest odpowiedzialny za 
dokonane przeż lil Rzeszę tie- 
szczęścia i zbrodnie. 


PRAWDZIWI ZWYCIĘZCY 
Prasa zachodało-2 uropeiska wyka- 
do- 
Niemczech 


się w 


szwajcarskiego pis- 
dzieli się 


Korespondent 


Bze swymi czytelnikami r ujący= 
umi krytyczitymi uwagami: 


„Przeprowadzone w strefie 
brytyjskiej wybory komunalne; 
mają charakter sensacyjny, przy- 
niosły bowiem zdecydowane 
zwycięstwu „niezależnym to 
znaczy tym, którzy nie repre- 
zentują i nie wznałą żadnej z 
istniejących oficis nie partii, Ci 
niezależni otrzymali okolo 3 mi- 
liorów głosów. W strefie francu- 
skiej, mogą oni (niezależni 
przyp. red.) zarejestrować rów* 
me poważny sukces". 


w obu wypadk ach cyfry te na- 


kowani Pa ; m „fleży uzupełnić liczbą  „n'eglosują- 
ER) z krajami skandynaw-] fcych*, zwłaszcza młodzieży obu 
SKIMI 10, W późniejszym ter-fpłci, którzy wstrzymali się od udzia- 
minie, Wła w wyborach. 


„Ci niezależni i nieglosujący 
są nustosunkowani nezatywnie 
przeciw wszystkim, i przeciw 
wszystkiemu; przeciw wszyst”. 
kim istniejącym partiom i oku 
pującym mocarstwom, i przeciw 
wszystkie: tu co zostało dotych- 
czas w Niemczech powojennych 
dokonane. Stanowiła oni niewąt- 
pliwie ohydne dziedzictwo wczo- 
ralszych Niemiec”, 


m negatyw- 


gnie do wszystkich otlcfalnie ist- 
niełących parti czy organizacii, to 
są z całą pewnościa ustosunkowani 


pozytywnie wohec Niemiec przed — 
wejennych, 


do partii hitlerowskiej. 


s) 


w komunikacji kolejowej. 
W rejonie Wiednia czyńi się sta- 


Siedem pociągów,|raniaa o uruchomienie chociażby ko- 
przybyłych z węglem z Polski, jest|lei 


podmiejskich dia ludzi pracy, 


62 procent osób odpowiedziało,|kropnłą w morzu potrzeb austriac-| zatrudnionych w Wiedniu 


że są zadowolone, 29 procent osób|kich. Brak węgła wpłynął na zastój 
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Kto w ostatnich dniach, przecho- 
dził ulicą Południową; ten niewątpli- 
wie musiał zwrócić uwagę na nie- 
zwykły ruch, panujący na odcinka 
od Piotrkowskiej do Wschodniej. 
Tłumy ludzi z plikami formularzy 
w rękach spieszą do doma, ozna- 
czonego numerem siódmym, W do- 
mu tym mieści się bardzo popu- 
larna teraz instytucja. Jest to Okrę- 
gowy Urząd Likwidacyjny. Nieznana 
dotąd szerszemu ogółowi insty tucia, 
która na przestrzeni ostatniego ro- 
ku dokonała olbrzymiej pracy nadjŁodzi ruchomości w 80 tysięcy 
spisaniem opuszczonych, względnie|m'eszkaniach. W 35 tys. wypadkach 
poniemieckich maiątków na terenie|opisy dały wynik negatywny; t- zn, 
naszego województwa, stała się do-jiż ludzie wykazali, iż meble stano- 
siownie Mekką dla tych wszystkich,| wiły ich własność. W 45.000 miesz- 
którzy opuszczone ruchomości po-|kaniach ujawniono meble poniemiec- 
siadają, a którzy, w myśl ustawy,łke na ogólną wartość przedwojenna 


ceny wykupu są wyższe, bo mogą 
doiść do 407krotnej nominalnej war” 
tości przedmiotu wi stosunku do cen 
przedwoiennych. 


POWÓDŹ WNIOSKÓW 

Wspomnieliśmy o tym, że sprze- 
dano 20 tys. formularzy. Ciekawsze 
noże będzie inne stwierdzenie, a 
miznowicie, że lwie część tych wnio- 
sków, została już złożona do toz- 
patrzenia i decyzji. OUL ma więc 
multum roboty. Opisane w samej 


Sprzedaż ponie! 


4% tysięcy mieszkańców naszego miasta pragnie nadal żyć wygodnie 
i ładnie w zajętych przez siebie iokalach 


cenach oszacować można na przesz- 
ło 200 milionów żł. Znowelizowane 
rozporządzenie o sprzedaży przez 
państwo tych ruchomości powiada, 
że niezłożenie wniosku w sprawie 
kupna w odpowiednim terminie, 
powoduje utratę prawa do pierwo- 
kupu, co w praktyce oznacza utra- 
tę tych mebli. Bo niezłożenie wnio- 
sku, traktowane jest jako zrzecze- 
nie się, a OUL meble takie zwiezie 
na swe składnice i będzie sprzeda- 
wał z publicznej licytacji. 


SZACUNEK RUCHOMOŚCI 
Obecnie, jak pisaliśmy; każdy do- 
tychczasowy posiadacz ma pierw- 
szeństwo żakupu. Są: oczywiście, 
ustalone normy umeblowania i w 
tych wypadkach przy oszacowaniu 


Nieuchwytni... 


meb | E (J) Przepisy meldunkowe od da- 


wna uważane były za obowiązują- 
ce wszystkich obywateli. Szczegół- 
nie w okresie powojennym na prze- 
psy te baczną uwagę zwracają 
władze adininistracyjne wszystkiech 
Winstancji — i słusznie, gdyż od usta- 
lenia tych danych zależy w dużym 


pragnie się zatrzymać ponad nor-ĄStfoPuiu porządek administracyjny 
mę, sprzedawane jest prz mn ożni- m ieiskich I wiejskich ośrodków, 
zy x  fwiażący się jednocześnie z kwestią 
ku 40. Uaprowizacii i ewidencji. 

Ważne jest jeszcze to, że w HME Przyzwyczajeni do trudności oku- 
dni po zakupie trzeba wpłacić ca-Hpacyinych — obywatele nie od razu 


ta sumę OUL-owi i tylko w wy-gzdawali Sobie sprawę z ważności 


3 1 3 + Mtego zagadnienia w naszym życiu, 
jątkowych wypadkach  należnośćjjteteż władze, mające ma uwadze 
można wpłacić w 2—3 ratach. Z uleggfpoza wspomnianymi względami — 
tych korzystać może głównie światgrównież kwestię niemiecką, wydały 
pracy. jjodpowiednie zarządzenia, w myśl 
Decizie door s > których do odnowiedziałności pocią- 
„eyzie podelmowane są przez OMen się wszystkich, którzy nie wy- 
piniodawczą komisję społeczną, re-jjnelniają przepisów meldunkowych. 
prezentującą czynnik spofeczno-zo-HPoza tym istnieje klauzula zarzą- 


spodarczy, oraz przez t zw. kole-jdzenia. mówiąca o tym, że zameldo- 
; lub wymeldowanie nastąpić 


8 wanie 
gium społeczne. w którym reprezen-p w. przeciągu 


- y winno każdorazowo 
towany jest czynnik raczej poli-H>4 Sy r 
tyczny: - 


, Przewodniczącym pierwszejp Niejednokrotnie już dochodziło do 
komisji jest dyrektor OUL, Dowbór,Ąnaszel - wiadomości, że przepisy te 
przewodniczącym kolegium prego tame zostają à bardzo Czesto. Z 
5004. Dio ŻE Bmianowicje z winy administratorów 
zes Sądu Okręgowego . domowych, którzy potrałią przez 


mają prawo pierwokupu ich przyj 15 miliogów zł, co przy obecnych|stosowany jest mnożnik 10, a to, co S. G. Hcały miesiąc nie zjawić się w admi- 
zastosowaniu określonego  miożni- 4 nistrowanym przez siebie domu. 
ka od szacunkowych, cen przęd- AW tej chwili mamy znów do czynie- 

jennych pe gnią z konkretnym faktem, gdzie od 
ZY ; Zi | i Jdwóch tygodni nastąpita zmiana 

Ponieważ OUL. ogłos, iż wnio s ta | g i Śodresu pewnej rodziny; _ s£aralgcel 
ski w sprawie zakupu użytkowa- Asię od kilkunastu dni o poświadcze- 


nych mebli i ruchomości mogą być 
najpóźniej składane do końca tego 
miesiąca, przeto Urząd iest dosłow* 
mie oblegany przez interesantów. 


Jak wiadomo, na skutek decyzji 
łódzkiej okręgowej Komisji Badania 
Zbrodni Niemieckich w Polsce, roz- 
kopane zostały na cmentarzu ży- 
dowskim na Dołach rowy i groby, 
w których pochowane zostały ofia- 
ry Dbarbarzyństwa _ hitlerowskiego, 
a mianowicie rozstrzelani przez oku- 
panta Polacy, w liczbie ponad 2.000. 
Część zwłok została w ubiegłym 
tygodniu przewieziona z cmentarza 
żydowskiego do kostnicy,  znaidu- 
iącej się w pobliżu cmentarza ka“ 
tolickiego na Dołach. Spośród 40 
ekshumowanych zwłok, zaledwie 7 
zostało rozpoznanych przez rodzi- 
ny i obecnie, celem dalszego roz- 


RUCH JAK W.. OULU 

Wchodzimy do hallu Urzędu. Jest 
godzina 9 rano. Mimo wczesnej 
poty, zebrała się już pokaźna grupa 
interesantów, tłoczących się w ko- 
leikach do kilku okienek. 

W jednym z okienek sprzedawane 
są specialne formularze. Trzeba 
wypełnić: ooś około dziesięciu sztuk, 
więc razem z koniecznymi załącz- 
nikami kosztują one 50 zł. W drugim 


Z Z 


okienku przyjmowane są wypełnie-|poZnania, _ Komisja do Badania 
dh. (tds pabien. w torecim Zbrodni Niemieckich „postanowiła 
Ne Gu KONNE. DAPLSZAĄ > otwarte trumny wystawić na widok 
— przepustki do poszczególnych| publiczny w kostnicy. 
wydziałów OUL-u. Niezależnie od tej akcji, onegdaj 
W hallu roi się, — jak powiedział| w lokalu Polskiego Związku b. więź- 
jeden dowcipniś, — jak w.. OUL-u R D CE paoro m 
A . |więzień i obozów koncentracyinyc 
Pragnący nabyć meble rekrutują T eoi, adbyło się wićnatne pó 
się przeważnie ze sier pracowni |sjedzenie obywatelskiego komitetu 
czych i robotniczych, wielu  iest|opieki nad b. miejscem kaźni nad 


wojskowych. Aby zilustrować zain-| Radogoszczem, celem ustalenia dal- 


* : ca „(szych prac, związanych z konser- 
teresowate tranzakcjami meblowy wacją więzienia, jako zabytku mar- 
mi, wystarczy przytoczyć  iedną|tyrojogii, celem omówienia kwestii 
liczbę: sprzedano dotąd ponad 20 urządzenia cmentarza poległych, 
tysięcy wniosków-formularzy. Trze- wreszcie celem omówienia pogrze- 

AR 3 u pierwszej partii ekshumowańych 
ba również zaznaczyć, że wśród bu pi ip 


Na 
postanowiono pogrzeb 
ofiar urządzić w 


z cmentarza żydowskiego ofiar, 
posiedzeniu 
ekshumowanych 


RAE 2 N a PP JA 


reflektuiących na meble, są w znacz 
nei części także kupcy, dla których 


DZ. CHOJNY PÓŁNOC 
W niedzielę, dnia 10 bm. o godz: 
10 rano w lokalu przy ul. Malczew- 
skiego 24 odbędzie się ogólne ze- 
branie członków dz. Chojny Północ. 
Aktualne referaty wygłoszą tow. 
tow. W. Wróblewski i J- Brajan. 


DZIELNICA RADOGOSZCZ 
W niedzielę, dnia 10 bm. o godz. 
16-ej rano, odbędzie się w lokali 
przy ulicy Bema 6, Ogólne Zebranie 
członków _ dzielnicy. Towarzysze, 
którzy posiadają członków zwerbo- 


W poniedziałek, dnia 11 bm., © 
godzinie 18-ej popołudniu» odbędzie 
Się zebranie delegatów i mężów zau- 
fania Kół PPS wszystkich placówek 
„Społem* 1 Powszechnej Spółdziefni 
Spożywców w lokalu przy ul Da- 
Szyńskiego 15. Sprawy ważne, obec- 
ność obowiązkowa. 

DZIELNICA GÓRNA 

W sobotę; dnia 9 listopada br. 
o godz. 18-ej, odbędzie się w tokafu 
Dzielnicy „Górnej“ ul. Senatorska 11 
Masówka. Temat „Zagadnienia Par- 


tü w chwili obecnej“ referuje tow- +2 ; P 
chi 'anych, zgłoszą ich i przyniosą li 
za Obecność członków o zadkókówę. 
DZIELNICA KOZINY i z 
W sobotę, dnia 9 listopada br., DZIELNICA JULIANÓW 
o godz. 18-ej w lokalu własnym, W sobotę, dnia 9 bm. © godz. 
odbędzie się Ogólne Zebranie Człon|*9-ei w lokalu przy ul Bieguńskie- 
ków. Na porządku dziennym: Reie-|S0 62, odbedzie się Masówita, na 


której aktualny referat o „Zadaniach 


A óblewskiego ZA 
rat Polityczny tow. Wróblowik so | ii wygłosi tow. St. Szudziński. 


tolda i sprawy órganizacyjne. 
ni wszystkich członków DZIELNICA ZIELONA 
obowiązkowa: W dniu 10 listopada br. o godz- 


16-ef, w dzielnicy Zielona, odbędzie 
się plenarne zebranie Koła Kobiet 
z następującym porządkiem dzien- 
nym: 

1) odczyt tow. A. Krzemińskiej 
„Maria Curie-Skłodowska”, 2) uru- 
chomienie świetlicy: 3) sprawy bie- 


DZ. BAŁUTY , 

W niedzielę. dnia 10 bm. o godz. 
10-6i rano w lokalu przy uk Siera- 
kowskiego 16, odbędzie stę ogólne 
zebranie członków: 
Aktualny referat wyzłusi 
pold Kowalczyk. 


tow. Leo- 


Obecność wszystkich  członków|żące. Obecność obowiązkowa pod 
obowiązkowa: em organizacyjnym: 
A 4 


Szczegóły przewiezienia ofiar na Radogoszcz jeszcze nie ustalone 


przyszłą niedzielę, dnia 17 bm- przy| du ł pogrzebu, 


udziale przedstawicieli organizacji 
politycznych ` społecznych. Pogrzeb 
ma być maniiestacją horou dla po- 
ległych ofiar zbrodni niemieckich. 
Dla opracowania szczegółów obcho- 


Zbiórka złomu 


przyczynkiem do 


Jesteśmy krajem zniszczonym 
i biednym, toteż ni- stać nas na 
marnotrawstwo, Tymczasem  istnie- 
je u nas dziedzina zupełnie zanie- 
dbana i zapomniana, a która mogła 
by przynieść krajowi wielki pożytek, 
a mianowicie zbiórka wszelkiego 
rodzaju odpadków i złomim metalo- 
wego t zw. szmelcu. 

Trzebą sobie zdać jasno sprawę; 
że nasze huty i stalownie muszą za- 
kupywać zagranicą za kilkaset ty- 
sięcy delarów miesięcznie złomu, 
niezbędnego dó produkcji gotowego 
żelaza tak potrzebuego do odbudo- 
wy krajn. 

Jednocześnie nie zwracamy zupeł- 
nie uwagi na marnujące się żelastwa 
tak w naszych mieszkaniach i go- 
spodarstwach czy warsztatach. 

Te zdawałoby się ue nie warte 
stare dziurawe garnki, wiadra, 
obręcze, podkowy, drut, blacha 
puszki po konserwach, gdyby je ze- 
brać skrzętnie, dałyby krajowi o- 
szczędności, sięgające dziesiątek mi” 
lionów złotych, które mogli eN 
zużyć na zakup maszyn, inwenta 
i tylu innych rzeczy, BóRZEBNYĆH 
nam do odbudowy. 

Od 25 października do 25 listopa- 


da trwa specjalna akcja społeczna 
zorganizowana przez Centralę Zło- 
mu w Katowicach pod hasłem: 


„ZŁOM DA ŻELAZO 
DO ODBUDOWY KRAJU“ 
W akcji tej winna 


przede wszystkim młodzież, która 


"ij derkacz poza daje aj o wr p R zzz 
WYKWALIFIKOWANA URZĘDNIOZKA — biegła stenotypistka 
znajomość języków obcych 
POSZUKUJE ODPOWIEDNIEGO STANOWISKA 
Oferty do Adm. Kuriera Popularnego dla „Sekretarki“ 
OWO OW PŁYWA WR WOT WR W R R W PARA O WROC TTE OTOK 


Pierwsi absolwenci 


opuszczą szkołę prawniczą 


RAM: 


odbędą 
pierwszego 


Wkrótce 
:zaminy 


się  ktńcowe 


eg kursu Szkoły 


Prawniczej Ministerstwa Sprawi jedli-|wiadać będą mniej więcej stopnio-| nie, aby 


wości w Łodzi, która od 7 kwiet- 
nia br. przygotowuje kadry młodych 
prawników. Słuchacze w liczbie 48, 
rekrutujący się przeważnie z dzia- 
łaczy społecznych, wysuniętych 
przez Związki Zawodowe i organi- 
zacie, po złożeniu egzaminów wstęp” 
nych i przerobieniyy ustalonego pro- 
gramu obejmującego 1auki prawni- 
cze. w szczególności zaś prawo kar” 
ne, otrzymaią fuukcie modprokurato” 


rów w sądach okręgowych i woj- 
skowych. 
Absolwenci, w wiekszej części 


posiadający już kilkunastolefnią prak 


juie wymeldunku przez administra- 
gcię domu przy ul. Daszyńskiego 50, 
paby móc zameldować się w miejscu 
wyłoniono specialna 


komisje z przewodniczącym Miei-Ęġbez rezuitatu- Administrator jest 
skiej Rady Narodowej tow. Andrze-flinieuchwytny, dozorca domu nie 
jakiem na czele. Program nustalonygzna”,. jego adresu, a sam nie posta- 
zostanie w szczegółach w naibliż-fda ksiąg meldunkowych, na podsta- 
szą niedzielę, (t) Awie których w jego zastępstwłe 

A mógłby załatwić formałności. W re- 

kzultacie Wydział Ewidencji Ludno- 


Mści nie jest powiadomiony po upły- 
dwie pół miesiąca o dokonanych 
Mzniianach adresowych. Mamy wszeł- 
jie powody sądzić, że nie jest to 

odosobniony è przypusz- 


e 

odhudowy kraju je ry 
w ten sposób przyczyni się dojjczamy, że w interesie ogółu społe- 
zwiększenia naszego dochodu spo-yczeństwa i władz leżałoby uregu" 
łecznego i dobrobytu. glowanie tych kwestii w takim sem- 
Na akcji tej nikt nie zarabia, jedzie aby administratorowie domów, 
rakże za dostarczony złom poza Foro obowiązków fuch. kę podiet 
ustalonym wynagrodzeniem są prze- , SPetaiali je sumiennie nie wpro- 
znaczone specjalne nagrody dla ze-J ZA! n'epotrzebnego 1 szkodliwe- 
społów i organizacji, które osiąg-gq0 Nałazanw, narażając jednocześnie 
nęły najlepsze wyniki. na nieprzyjemne konsekwencje ze 


Zł HERA? 4d k strony władz ewidencvinych — lo 
„Ziom nalezy dostarczać ao pUnK-gKatnrów, którzy chcieliby wszelkim 
tów wyznaczonych przez organiza wymogom prawa  zadośćuczynić 


cję lub do składnie trudniących się 


` ; i SÑ] mie narażać siebie samyc 
zbiórką starego żelastwa i metali. é samych. na'i- 


F 


g'ratę kart zaonatrzenia. 


Koniidentka Nr. 690 


skazana przez Sąd Sneciałny na śmierć 


Przed Specjalnym Sądem karnym|jące zagranicznych auwdych _ radio- 
w* Łodzi, stanęła 30-letnia Emilia wych, ukrywające partyzantówy 
Ćwikła, pod zarzutem współpracy |względnie podejrzane 0 łączność 
z władzami okupacyjnym w cha-|z podziemnymi orzanizaciami: 
rakterze agenta tajnej policii nie-| Jak wykazał przewód _ sądo 
a |mieckiej „Ciestapo'. oskarżona doskonale wywiązywała 

Jak wynika z aktu oskarżenia, {się ze swych zadań, czego dowodem 


Emilia Ówikła została wciązmięta do liest chociażby niespotykanie wiel- 
współpracy przez kuzyna swego |ka ilość meldunków złożonych do 
Edwarda Sokoła i pracowała pod|Gestapo i to meldunków dużej war- 
kierownictwem Bayera. Z polecenia |tości. Na skutek jej doniesień, sze- 
tegoż Bayera w październiku 1944 |rez osób doznało poważnych repre- 
roku, zostałą zatrudniona w charak- |sji od władz okupacyjnych. 

terze wekslarki na stacii kolejowej | Sąd pod przewodnictwem sędzie- 


wziąć udział|Łódź—Fabryczna. Do zadań oskarżo |go Walewskiego, skazał Emilię Ćwi- 


nei należało podawać osoby słucha- |cla na karę Śmierci: 


4. Jasny chleb 
/| jeszcze do I grudnia 


Jak wiadomo obowiązuje obecnie 
w Polsce 90 proc. przemiał mąkł 
żytniej i 80 proc. przemiał  niąki 
pszennej. 

Wobec tego, że istnieją 
znaczne zapasy mąki z dawnego 
przemiału, jak wiadomo znacznie 


niższego nrucentóowo od wyżej wy- 
tyke sądową w charakterze sekre- | mienionego, Minister Aprowizacji 


terzy wykształceniem swym odpo-|. Handlu wydał ostatnio zarządze- 
wyznaczony na dzień 31 
wi prawniczemu aplikantów sędziow- października rb. termin obrotu mą- 
skich, gdyż jak zaznaczyć należy|ką o niższym przemiale został prze- 
— wykładowcami szkoły prawni- dłużory o 1 miesiąc, to jest do 
czej są wybitni specjaliści — praw-|1 grudnia rb. 


nicy, iak np. profesor Rappaport 
i Namitkiewicz, prokurator Siewier- R eh ŁA 


jeszcze 


i i Szer, dyr. min. s iedliwo- 
>$ ; E dyr. min sprawiedliwo-| W zwi iązku z ukazaniem się arty- 
ci Jodłowski, sędziowie  maior|y; S 
R. i eA kułu ob. Sztachelskiej — przewod- 
Hochberg, Piernikarski, Potempa || njczącej Zarządu Główneżo. ó tra- 
nni rek : 2 kwa -Aata 
Pane SAR szkoły jest major |ajcznym uprowadzeniu | zamordo- 
R j waniu instruktorki Ligi Kobiet, or- 
Dnia 1 września rozpoczął Sięjganizujemy w. sobotę 9.11" 1946 me 
IL kurs, w którym bierze  udziałjo godz. IS-ej wielkj wieczór dySku= 


sviny, na który zapraszamy wszyste 


64 słuchaczy. 
, kie członkinie i sympatyczki. 
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Czy to nie skandal 


? 


Dymisie we władzach 


Przed pewnym czasem pisali: 
śmy o projekcie jaki istnieje w 
ŁOZPR rozszerzenia A klasy 
łódzkich zespołów koszykówki 
i siatkówki o nowozgłoszone do 
związku kluby. Wskazywaliś- 
my, że kryje się za tym niebcz” 
pieczeństwo przedłużenia w nie” 
skończoność rozgrywek mis- 
trzowskich (16 klubów walczy 
łoby systemem punktowym w 
dwu rundach) w nieskończoność. 
Nie mniej ważnym argumentem 
przeciw tym niewczesnym pro” 
jektom była i ta okoliczność, że 
dobre renomowane jaż drużyny 

„musialyby grywać z zespołami 
nie posiadającymi jeszcze pozio 
mu, przez co osłabia się zainte” 
resowanie rozgrywkami, tracąc 
terminy przewidziane na mecze 
z zamiejscowymi zespołami, 

Trzeba tu dodąć, że poglądy 
nasze znalazły żywy oddźwięk 
m większości znanych w Łodzi 
działaczy gier sportowych. Wy” 
dawało się, że rozsądek zwycię* 
żył nad... chęcią uczynienia pre- 
zentu nowopowstałym zespo” 
łom. 

Tak jednak nie stało się. 

Zarząd ŁOZPR, gwałcąe prze 
pisy uchwalone przez Walne 
Zgromadzenie Okręgu, bagateli- 
zując całkowicie obowiązujące 
w całej Polsce przepisy, powziął 
niezgodną z nimi uchwałę, w wy 
niku której wszystkie kluby 
łódzkie rozegrają w jednej gru 
pie zawody o mistrzostwo i do 
piero po ich zakończeniu ustalo” 
na zostanie klasa A. 

Zastanówmy się przez chwilę 
nad tym krokiem. Abstrahując 
od  przekroczeń  regulamino" 
wych, jakie przy podejmowaniu 


star. ji) 
tów. 

A klasa łódzki, formowała się 
w rozgrywkach mistrzowskich 
minionego sezonu jesienno-zimo 
wego. Regulamin przewidywał, 
że do klasy A zaliczone zostaną 
drużyny, które w tabeli mi 
atrzostw zajęły pierwsze 6 
miejse. Dokonano tego 77 fTziału 
zgodnie z uzyskanymi przer po” 


zestawmy “ilka fak” 


szczególne dm:żyny 'yyrikami. | pytanie, czy warto ustalać w o” 
W okresie letnim, bądź kilka! góle podział na klasy, Wyobraź 


tygodni temu zgłosiły się do 
ŁOŻZPR nowopowstałe kluby, Z 
miejsca powstała koncepcja za 
liczenia ich do klasy A. Wbrew 
wszelkiej logice, wbrew zasad- 
niczym koncepcjom, na podsta” 
wie których dzieli się kluby na 
wyższe i niższe klasy. 

Dlaczego? 

Czy może w międzyczasie za” 
szły we władzach okręgowych 
zmiany personalne? Ci sami lu- 


Komunikat ŁOZP 


Łódzki Okręgowy Związek  Płys 
wacki wyraża | serdeczne podzięko- 
wanie, wszystkim firmom, które 
ofiarowały cały szereg cennych na- 
gród dla zwycięzców w zawodach 
pływackich: Warszawa—Łódź i Ka- 
towice—Łodz, które przez to przy- 
czyniły się do podniesienia warto- 
ści obydwu imprez pływackich, oraz 
Kierownictwa Wychowania Fizycz” 


łódzkiej piśki ręcznej 


walczyły przez kilkanaście ty” 


towała uchwałę z dnia 5 listopa” 


godni w sali YMCA, jeżeli do|da nie należy z miejsca załiczyć |nego Polskiej YMCA za przygoto- 
najwyższej stawkj można się| go do najwyższej klasy? wywanie techniczne pływalni na 
* PĘBCZĄY OB 1 Asa i o mn''-.3._|DOWYŻSZE zawody, 
prze”ąstać drogą daleko łatwiej Czy to nie jest demora. 'zują 
szą!,,, ce?! remi 
Wreszcie, sądzimy, że należy| Nie było dotąd skandalu w Rokeiści ŁKS. 
szanować dorobek klubów, które| Związku Piłki Ręcznej. Postara'| TOZTOCZYNNJĄ irening 


jeszcze w ub, roku zorganizowa”| no się szybko o zmianę tego star | W niedzielę o godz. 11 na boisku 


ły swoje sekcje piłki ręcznej.|nu. Jest skandal i to od raru |żKS odbędzie się pierwszy tak 
Wobec sytuacji, jaką wytwo”*| olbrzymi, jzwany suchy trening hokeistów, 
rzyt Zarząd ŁOZPR, zachodzi | Mamy jednak nadzieję, że Zar |polezający ną zaprawie gimnastycz 

"ząd Polskiego Związku Fiłkijnej i na strzelaniu z deski do 


Ręcznej po rozpatrzeniu oałości | bramki. 
my sobie bowiem. że w przysz”|svrawy, i zapoznaniu się z pro"! W drużynie ŁES w tym sezonie 
lym roku, drogą rozpowszech'|eednrą powzięcia fatalnej Wiken między innymi aralt Czyżew: 
nionej już „koopiacji* czoło | skutkach uchwały odpowiednioiski, Król, Staniszewski, Makuty- 
wych zawodników łódzkich po”|ją skoryguje. Ostatecznie We”|nowicz, Kelm, Werner, Metiernich, 
wstanie jakiś nawy klub, © sym'|szliśmy w sporcie polskim na|zabczyński, Kamiński i inni, 
patyczniejszej niż innej nazwie drogę ładu i porządku ;trzeba! .Kierownikiem sekcji jest Zyg- 
i silniejszej drużynie. Czy wte”|aby o tym wiedziano wszędzie. | munt Lange, a kapitanem sporto- 
dy zgodnie z logiką, która dyk- W. |wym — Władysław Król, 


5 ES r) © AEEY, 
maro Ko Wyiezdza do Poznania 


w okresie tworzenia kjasy A w 
minionym sezonie, siedzą w nim 
dziś. 

Czy może nowopowstałe kiu‘ 
oy stoją na tak wysokim pozio- 


mie, że zaliczenie ich do klasy! 


B. przyjdzie ze szkodą dla łódz 
kiej piłki ręcznej? 

Skąd! nikt dotąd nie widział 
tych drużyn, a conajwyżej do” 
myślać się może ich wartości. 

Nie przesądzając ostatecznego 
wyniku tej sprawy, która odbita 
się głośnym echem w kołach 
łódzkich miłośników koszyków” 
ki i siatkówki (Przewodniczący 
W. G. iD. złożył swój mandat) 
i znajdzie swój epilog we wła” 
dzach centralnych Związku Pit 
ki Ręcznej, musimy kategorycz 


AKS łuworyłem meczu z Polonią 


dwa spotka. |słabiła łodzian. Jak nas informują, 
two piłkar. kierownictwo zdecydowało się linie|nic do stracenia, tego rodzaju rady- 
skie Polski, ŁKS wyjeżdża do Poz.|napadu zestwić w następujący spo | kalne przesunięcia są dopuszczalne. 
mania, gdzie de rewanż Warcie, zaś|sób: Sidor, Baran, Pietrzak, Rako.| Bylibyśmy ogromnie zadowoleni i 
Polonia w Chorzowie grać będzie z|wiecki i ..Hogendorf. Czy ta kom.'ząskoczeni, gdyby jutro nadeszła z 
AKCS_em, |binacja iest szczęśliwa, mamy wątpli| Poznania pomyśina wiadomość, 
Nawet w: Łodzi większe- zaintere 
sowanie wzbudza mecz chorzowski 
|niż wyprawa ŁKS-u, O ile bowiem 
wynik poznański przesądzi ewentu 
alnie ostatnie miejsce w tabeli łe 


Niedziela przyniesie 
finałowe o mistrz 


wości. Ponieważ jednak ŁKS nie ma 


pia 


dzian luk Warty, 

stawką będzie tytuł mistrzewski, 
Polonią utraciła w dotychczaso 

wych rozgrywkąch 2 punkty, prze 


ARS w Poznaniu zremisował, Po 
równanie tych wyników oddaje w 
niedzielę szanse chorzowianomm, Je 
żeli dodamy, że grają oni na włh 
snym boisku, nie popełnimy herezji, 
jtypuję AKS jako faworyta meczu. 


to w Chorzowie 


Kto zdobędzie puchar 


rektora W. 5. G. W, ' 


Propagandowy Tydzień łódzkiego 


grywając w Poznaniu z Wartą 1:2./ AZS rozpoczyna się jutro ciekawym 


meczem pływackim między akade- 


mikami Łodzi i Warszawy. Goście 
|warszawscy wystąpią w składzie od- 


młodzonym z wielu nowymi świet- 


nie zapowiadającymi się talentami. rt 
Ze starej gwardii widzimy w ich ze-|SKi ufundował dla zwycies!: 


AZS łódzki wystąpi z Rudziszem, 
Manowskim i Martyrką na czele. 
Wśród kobiet asem utulowym go- 
spodarzy będzie b. mistrzyni Polski, 
Idzikowska, występująca przed woj * 
ną pod pseudonimem Kowalska". 


Rektor W.S.G.W. prof, Skupień. 


tej uchwały dokonano (52 para” 
graf regulaminu CZPR. przewi” 
duje, że projektowanie i prze” 
prowadzanie mistrzostw należy 
do kompetencji Wydziału Gier 
i Dyscypliny jako pierwszej in- 


powanie. 


Śledzą mnie dwie osoby. Stary pan z Legią ho- 
iorową i jeszcze jeden, który udaje, że sprzedaje bi- 
ety loteryjne, Trzebą zniknąć. Prawdopodobnie za 
lużo jeździlem, 

To bardzo przykre. Kobieta, która mnie ukrywa, 
voi się. Jeden z naszych przyjaciół, ksiądz, prosił ją, 
yy dała mi schronienie. Usłuchala go z poczucia 
obowiązku, a także dlatego, że znajduje się pod jego 
wpływem już od wielu lat. Ale odczuwam jej nieu- 
stanny niepokój. Za każdym dzwonkiem, czy. puka- 
niem, brak jej oddechu, a nie mogę przecież pozos- 
tawać bez żadnej łączności. 

Marzę o zmianie powierzchowności. Ale mam 
zbyt charakterystyczny nos i za bardzo zbliżone do 


nie potępić tego rodzaju postę” 


Jak mają się do tego ustosun 
kować drużyny, które zdobyły 
awans do Klasy A, jeżeli moż 
na go otrzymać darmo! 


siebie oczy. Broda mojej twarzy wyglądalaby niena- | 


turalnie, a przytem wszystkie brody ściągają teraz 
uwagę policji, Nie nadaję się do odgrywania kome 
dii. Mieliśmy towarzysza, który z zupełną łatwo 
ścią udawał garbusa. Wygląd jego budzi] taką litość 
iż bardzo często Niemcy ustępowali mu miejsca W 
kolejce podziemnej. Siadał bardzo ostrożnie. W gar- 
bie swym przenosił całą masę różnych rzeczy. 


Warszawianie niewatpliwie umieja 
grąć, stanowią poważną klasę, ale 
trudno uwierzyć by udało im się 
wywieźć ze Śląska choćby 
punkt, 


Muszę wyjechać w pilnej sprawie, Jaką ulgę czy- 
tam w oczach kobiety, u której mieszkam! 


* s 


& 


W dniu, w którym opuściłem mieszkanie pani $. 
przyszła policja. Rewizja nie przyniosła żadnego 
rezultatu. Pani S. została jednak aresztowana. 


R t 


r 


ompletować całą serię pla- 
nów, które są w moim posiadanin od dość dawna, 
i które obecnie potrzebne są w Londynie. Zwykle 
udaję się do pewnego gospodarza, który mieszka 
niedaleko i który udziela mi wszelkich informacji. 
Doktór z najbliższego miasteczka zawozi mnie są- 
mochodem od pewnej polany, z której dostaję się na 
folwark pod osłoną gęstych krzewów, i w ten spo- 
sób jestem pewien, że nie zostanę zauważony w pil- 
nie strzeżonej okolicy. Ale tym razem doktór miał 
mało benzyny. Dowiózł mnie tylko do miękkiej, błot 
nistej drogi, poczem natychmiast odjechał. Na dro- 
dze — wieczór był bardzo piękny spacerował 
żołnierz niemiecki. Nie widział, gdy wysiadałem z 
samochodu, ale widział odjeżdżający wóz. 
Spożyłem kolację u mojego gospodarza. Przej- 
rzałem moje plany, W chwili, gdy wsuwałem je do 
kieszeni, na progu stanął żołnierz i kazał mi iść za 
sobą, Droga była pusta, W pierwszej chwili chciałem 
rzucić sie na niego, ogluszyć go, oślepić. zamordo- 
wać, Ale wiedziałem, że w ten sposób zgubiłbym mo- 
jego gospodarza. Z tego powodu nie śmiałem pozbyć 
się moich papierów. Doszliśmy do posterunku woj- 
skowego. Żołnierz zaprowadził mnie do swójego 


Wyjechałem, by sk 


SE tylko Masznera i Rudzisza, 


f Jak podawališŝmy łodzianie 
jeden | powojennych 
regularnie zwyciestwa. Czy te suk 
W analogicznej sytuacji jest ŁKS, |sy uda się jutro powtórzyć, trud 
Poco Dyskwalifikacja Łącza poważnie o- przewidzieć, 


polu nagrodę. Puchar ten į 

się niewatpliwie do zacię 
W |ustępliwej walki 
spotkaniach odnosili a 


yczyni 
i nie- 


Zawody odbędą się w niedzielę 
10 b.m, na basenie Polskiej YMCA, 
Początek o godz. 17. 


zwierzchnika, porucznika, któremu wyjaśnił o co 
chodzi. Porucznik ten był brunetem i pamiętam dos- 
konale, że fakt ten dodał mi odwagi. Wolę Niem- 
ców ciemnych od blondynów, 

— Po co przyjechał pan do tego wieśniaka? — 


zapytał mnie porucznik, Miałem dość czasu, by 
przygotować odpowiedź. Powiedziałem, że jestem 


agentem towarzystwa asekuracji rolnych. 

— Jakiego towarzystwa? 

— Zurichskiego odparłem. Nie rzuciłem tej od- 
powiedzi na los przypadku, Jakiś wewnętrzny głos 
podszepnął mi, że jeśli nazwa jakiegoś towarzystwa 
asekuracyjnego zdoła zainteresować oficera i uśmie” 
rzyć jego nieufność, to właśnie nazwa tego towarzy” 
stwa. Istotnie, okazało się, że porucznik znał Zurich, 
który ja również znałem. Zaczęliśmy rozmawiać 
o tamtejszych parkach, teatrach i muzeach Stąd 
rozmowa przeszła na Szwajcarię. Puścił mnie, nie 
rewidując wcale, 

Miałem polecenie złożenia podjętych przeze mnie 
planów w pewnym wielkim handlowym biurze pary- 
skim na Avenue de I'Opera. Zjawiłem sie tam w dwa 
dni później, odbywszy podróż wyłącznie malymi, lo“ 
kalnymi liniami kolei żelaznej, Mialem właśnie za- 


dzwonić, gdy drzwi otworzyły się, jakby same „Jakaś 
ręka obejmnje moją dłoń i łagodnie wciąga mnie do 
wnętrza. I oto stoję przed niemieckimi policjantami, 


Biuro od rana przekształcone zostalo w pułankę. 
— Kim pan jest? Poco pan tu przyszedl? 
Wymyślam jakiś powód, zgodny z normalnymi 
operacjami tego przedsiębiorstwa, 
— Dokumenty, 
(c. d. n.) 
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Dzień w Łodzi 


=Rz DEO TEATR zSYRENAg — — — — — — TRAUGUTTA 1 | E6 

> = E ZA Sam dłaksac e z z === 

DYŻURY APTEK jy = Dziś i codziennie komedia muzyczna Z. Gozdawy i W. Stępnia pt. |„GłOSs Bundu 
Dzisiejszej nocy dyżurują aptekd:| na sobotę, 9 listopada 1946 r h 66 

Cymera (Wólczańska 37), Bojar 600 Sygn, czasu, „Kiedy ranne“, MOJA ZONA BENELOPA [Organ K. C. „BURDU“ w Polsce 

skiego (Przejazd 18), Unieszow-!6.05 Dzięmik, 6.30 Mnzyka. 11,30 agu, 


skiego (Dąbrowska 24b) Epsztajna |(z Łodzi) muzyka z płyt, 11.35 (z 
(Piotrkowska 225), Trawkowskiej |Łodzi) Kronika i komunikaty, 11.40 
(Przejazd 56), Pawlukiewicza (Po-|(z Łodzi) Koncert reklamowy, 11.57 


Ukazał się Nr. 2—3 
W treści artykuły tow. tow. M. 


z udziałem całego zespołu „SYRENY* 
w reżyserii Stanisławy Perzanowskiej 


morska 12). przy fortepianach: Fr. Leszczyńska 1 Wiszniewski. 


ZILATARWE 


PAŃSTWOWY TEATR W. P. 

Dziś i dni następnych świetna ko 
medią Blizińskiego „Pan Damazy* 
w reżyserii Al. Zelwerowicza. Udział 
biorą: Al. Zelwerowicz, E. Kunina, 
M. Dąbrowska, A. Łapicki, T. Wożź- 
niak, B, Fijewska, M. Koranówna, 
St. Grolicki, A. Bogucki i J. Pilar- 
ski. Dekoracje Ottona Axerą. 


TEATR POWSZECHNY TUR 

Dziś i jutro ostatnie dwa przed- 
stawienia współczesnej sztuki Ada- 
ma Ważyka „Stary Dworek“, Udział 
biorą: Węgrzyn, Macherska, Nawro 
cka, Świderski, Rachwalska, Fijew- 
ski, Skowroński, Dejmek, Dewojno. 


TEATR KOMEDII - MUZYOZNEJ 
„LUTNIA* 

Dziś o godź. 19, Ostatnie dni! 
„Wesoła wdówka 
Jadwiga Kenda i Michał Ślaski 

w rolach głównych. z 
Bilety wcześniej do nabycia w 
102a, a od godz. 17 w kasie teatru. 
Uwaga! Już wkrótce „Miłość Cy- 
gańska''. 


TEATR KAMERALNY DOMU 
ŻOŁNIERZA Daszyńskiego 34 
Codziennie 

Shawa—,,Major Barbara“, Udział 
biorą; A. Chronieki, K. Dejunowicz, 
H. Drohocka, L. Dunin, J. Duszyński, 
I. Horecka, W. Jakubińska, S. Jaś- 
kiewicz, M. Kaniewska, A. Mikoła- 
jewski, Z. Mrozowska, L. Tatarski, 
F. Żukowski, Reżyseria E. Axer. De 
koracje J. Rybkowski. Kasa czynna 
10—12 i oà 15-ej tel. 123-02, Począ- 
tek punktualnie o godz. 19-ej, Publi- 
czność proszona jest o punktualne 
zajmowanie miejsc, gdyż po rozpoczę 
ciu nikt na salę nie będzie wpuez- 
czony do końca pierwszego aktu. 


DYMSZA W „GONGU“. 

Teatr „GONG“ otworzył Be 
zon wesołą premierą pt. „Przez 
dziurkę od klucza*, Nowy program 
pełen jest humoru i satyry politycz- 
nej. Udział biorą: Adolf Dymsza, no- 
wopozyskany Romuald Gierasieński, 
Fwa Karska, J. Pellegrini, Zofia Wil 
czyńska, Darski i Szwejcer. Balet: 
Dziewięcka i Radek. Teksty Tadeu- 
sza Chrzanowskiego, Drabika i in- 
nych, 


KONCERTY SPÓŁDZIELCZE 
w ramach akcji kulturalno-wy- 
chowawczej 


Związek Zawodowy Pracowni- 
ków Spółdzielczych ze współudzia- 
łem Powszechnej Spółdzielni Spo- 
żywców w Łodzi, organizuje cały 
cykl koncertów przeznaczonych 
przede wszystkim dla pracowników 
Spółdzielczych i członków Spół- 
dzielni, 

Cykl ten zostanie %zainaugurowa- 
ny koncertem w dniu 10.11 b. r. 
Odbędzie się on o godz. 16-ej w 
sali R.K.S. TUR przy ul. Żachod- 
niej 43. 

Na program złożą się: 

Słowo wstępne, 

Recytacje — H. Salska. 

Chór Zw. Zaw. Prac. Spółdz, pod 
batuta prof. K. Prosnaka. 

Partie solowe wykona FK. Jan- 
Kkowska, 

Orkiestra Zw. Zaw. Prac. Spółdz. 
pod batutą Kol. Z. Pilarskiego. 

Następne koncerty odbędą się w 
sali teatralnej na Helenowie, przy 
ul. Północnej 16, co pozwoli na 
uprzystępnienie tych imprez dla 
szerszego ogółu publiczności. Wzgląd 
ten wpłynął również na ustalenie 
niskich cen — 30 zł. za 1 bilet, 
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CENY OGŁOSZEŃ Drobne: za wyraz pełltowy poza teksi 


Łódź, Piotrkowska 68, Admunistracja: 


uaczelny przyjmuje codziennie od godz 


Sygn. czasu i hejnał z Wieży Ma- 
riackiej, 12.05 Aud. dla świetlic ro- 
botniczych, 12.35 „5 minut poezji”, 
12.40 Pieśni kompozytorów obcych, 
13.00 Koncert Małe, Ork. PR (z Ło- 
dzi) audycja dla dzieci, 14.15 Pog. 
dla wsi, 14.25 (z Łodzi) Wiad 'róż- 
ne, 14.30 (z Łodzi) Pieśni* polskie, 
15.00 Słuchow. dla dzieci, 15.30 „Ze 
Świata radia“, 15.35 Kwintet smycz- 
kowy — Mozarta, 1605 Dziennik, 
16.30 Wiad. sportowe, 16.35 Skrzyn- 
ka techniczna, 16.50 Z życia kultu- 
ralnego, 17,00 Aud: dla młodzieży, 
17.25 „Przy sobocie po robocie“, 
18.30 „Nauka przy głośniku”, 19.00 
(z Łodzi) Przegl. wydawnictw» 19.10 
Z życia woj. Łódzkiego, 19:15 (z 
Łodzi) Odczyt popularny, 19.25 And. 
sł-muz. 19:57 Sygn. czasu, myśli 
wybrane, 20,01 Dziennik, 20:25 (z 
Łodzi) „Utwory kompozytorów ro- 
syjskich*, 21.00 (z Łodzi) Słuchow. 
pt. „Wanda* wyg Norwida, 21.30 
„Głos młodych". 21.15 Kwadrans 
prozy, 22:00 (z Łodzi) Aud. rozryw- 


kowa, 22.15 Koncert Ork? Tanecz- 
nej, 23.00 Ostat: wiad, dziennika 
wiiecz. 


(Piotrkowska 67) — 
m“, 


POLONIA 
„Wielki Przeło: 

TĘCZA (Piotrkowska 108) — „Ty- 
ran‘ 

GDYNIA (Przejazd 2) — „Sa- 
motny Żagiel“. 


STYLOWY (Kilińskiego 128) — 
„Wiosną nad Sekwanę". 
BAŁTYK (Narutowicza 20) — 


„Upadek Japonii“, 
WISŁA (Przejazd 1) — „15-letni 
Kapitan“. 
ADRIA (Marszałka Stalina—Gtów- 
na 1) — „15-ietni Kapitan“. 
WŁÓKNIARZ (Zawadzka 16) 


„Gdy Madeion” 

HEL (Legionów 2-4) — „Samot- 
ny Żagiel“. 

TATRY (Sienkiewicza 40) — 
„nachor“. 


PRZEDWIOŚNIE (ul. Żeromskiego 
74-76) — „Dzisiaj i zawsze“. 
WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) 
„U kresu drogi". 
ROMA (Rzgowska 34) — „Papa 
się żeni“. 
M ore e (Zgierska 26) — „Bru- 
BAJKA (Franciszkańska 3) — 


„Daleka Droga 
ROBOTNIK (Kilińskiego 178) — 
ody*. 
Plac 


„Dzień wielkiej przyg: 

REKORD  (Rzęowska 2 
Reymonta) — „Nieuchwytny Smith" 

MUZA - (Ruda Pabianicka) 
„Zwariowane lotnisko", * 

ŚWIT (Bałucki Rynek 5) — „Dja- 
blica“. 

OŚWIATOWY OM TUR (Koper- 
nika 8) — Nieczyany z powodu re- 


montu 

OŚWIATOWE II (Rzgowska 94)— 
„Człowiek i zwierzęta”. Dod. dla 
dzieci — „Wilk i 7 kożląt* 


PEALE PEES TIPENE OZI ZO PR DEEE REER 


PAŃSTWOWA WYTWÓRNIA 
PAPIERÓW WARTOŚCIOWYCH 
w Łodzi — Dowborczyków Nr 18 


poszukuje kandydatów na stano- 
wiska rachmistrzy i urzędników 
ewidencji — od natychmiast. 
Wymagane kwalifikacje: egzamin 
dojrzałości lieealny, wiek od 26 ror 
ku życia, nienaganna przeszłość 
i referencje. — Podanie wraz z 
życiorysem składać osobiście w 
Wytwórni — Biuro Kontroli. 


ŁAŃCUCH OFIAR 

Pracownicy Wydziału Handlowe- 
go Elektrowni Łódzkiej. Działu Re- 
klamacji zebrali samorzutnie kwotę 
zł 1500— (zł tysiąc pięćset), którą 
złożyli w naszej Administracji jako 
dar na internat szkoły dla ociemnia 
łych przy ul. Tkackiej 34-36. 

Ofiarodawcy wzywają następne 
Wydziały Handlowe Elektrowni do 


Piotrkowska 70. 
12— 153. 


Sekretarz Redakcji 


Pocz. przedst. o godz. 19.30. Kasa 
tel. kasy 


Akademia ku 


dza Powstania Ludowego Tadeusza 
Kościuszki odbyła się staraniem Kie 
rownictwa Świetlicowego Pracowni- 
ków Elektrowni Łódzkiej uroczysta 
Akademia, która miała przebieg 
bardzo podniosły. 

Słowo wstępne w imieniu prezy- 
dium Zw. Zawodowego wypowie- 
dział tow. Zygmunt Włodarski, po 
czym tow. dyr. Andrzejak wygłosił 
dłuższy, wyczerpująco potraktowany 
referat, obrazujący szlachetną po- 
stać Tadeusza Kościuszki, jako twór 
cy Demokracji Ludowej, bojownika 
o wolność i szermierza idei sprawie 
dliwości społecznej. 

Część koncertowa Akademii, prze- 
de wszystkim retytacje o Kościusz 
ce 1 śpiew. tow. Eugenii Stefańskiej 
oraz występy naszej sławnej już w 
Łodzi orkiestry salonowej pod kie- 
runkiem tow. Jana. Piotrowskiego 
zyskały wielki aplauz. 

Duży wrodzony talent solistki, jej 


czynna od godz. 10—13 1 od 16 
272-70. 


czci wielkiego 


Demokraiy 


Celem uczczenia bohaterskiego wo| ujmujące warunki zewnętrzne zasłu 


gują na uwage ze względu na opa 
nowanie pięknego tonu mające wa- 
runki pierwszorzędnego rozwoju. 


Odśpiewany „Poranek“  Leonca- 
vallo zasłużył nie tylko na huczne 
brawa, ale również na podziw dla 
mistrzowskiej formy wykonania. — 
Tow. Stefańska winna pieczołowicie 
rozwijać nadal swój wielki talent. 


W części muzycznej odegrała or- 
kiestra utwór „Polskie Kwiaty“, — 
„Symfonię“ i Fantazję Gounoda. Mu 
zyka swojska i klasyczna w inter- 
pretacji orkiestry stanęła na wyso- 
kim poziomie artystycznym. 

świetne wykonanie wszystkich ode 
granych utworów i mąrsza hołdow- 
niczego jest świadectwem szczyt- 
nych aspiracji zarówno dyrygenta 
tow. J, Piotrowskiego, jak 1 całego 
naszego symfonicznego zespołu pra- 
cowniczego. B.K. 

5. M. Kalwary 


OGLOSZENIA DROBNE 


Lekarze 


Dr LIBO ALEKSANDER, choroby 
uszu, nosa i gardła. uł, Przejazd 6, 
Przyjmuje od godz. 8—10 į 4—6, tel. 
101-50. —1433 


Dr J. VOGEL, specjalista chorób 
kobiecych i akuszerii. Przyjmuje ul. 
Narutowicza 4, Tel. 260-92. 


isdn WO NOOO 


Dr. JADWIGA SZUSTROWA, cho. 


17 do 19-ej. 


Dr BORNSTEIN — choroby kobie- 
ce, ul. Traugutta 9, III p. —3209 


LEKARZ STOMATOLOG Allcja Bu- 
rakowska z Warszawy leczenie 
jamy ustnej i zebów. Pracownia zę- 
bów sztucznych. Andrzeja 2.  —930 


MAŚĆ ah zly eir rd REA 
Dr med. KUDREWICZ ZYGMUNT 
specjalista chorób _ weneryczn: 
i skórnych. Piotrkowska Nr 
Przyjmuje od 8—11 i od 4—7. 


Dr med. SIENKO KSAWERY, spe- 
cjalista chorób skórnych, wenerycz- 


nych, pęcherza. Przyjmuje ul, Kiliń- 
skiego 132, w godz. 12—2 1 4—6. 
Tel. 205-55. —232 


Dr RATAJ - ŻURAKROWSKA. Spe- 
cjalistka chorób skórnych, wenery- 
cznych u kobiet, kosmetyka lekar- 
ska, Piotrkowska 33, godzina 12—1 
i 3—51). 


Dr med. ŻURAKOWSKI, Specjalista 


06. 


chorób skórnyeh, wenerycznych, i 
moczopłciowych. Piotrkowska 38 go- 
dzina 12—1 i 3—51. 


Dr med. IGNACY MIRSKI CHORO- 
BY KOBIECE, UL. ŻEROMSKIE- 
GO 37, TEL. 257-28. 


Dr. JOCHWEDS "(z Warszawy). 
Choroby wewnętrzne, Narutowicza 
75e, tel. 173-61. —8570 


| 


Kupno i sprzedaż 
SPRZEDAM meble używane, infor- 


|raacje tel. 118-56 od godziny 8 do 11 


rano. (pap) 
KUPUJEMY pompki (t .zw. „luft- 
szucowe') po najwyższych cenach w 
każdej ilości, ul. Piotrkowska 135 
w podwórzu telefon 205-09. —3J43 


Poszukiwanie pracy 


KSIĘGOWY bilansista przyjmie pra 
cę na godziny lub na stałe. Zgłosze- 
nia do Administracji pod „Przebit- 
—3660 


130-46 i 144-18, 
od 11- 12-ej 


Tel reds 


tuszy krótkie obcięte. 


Zagubione dokumenty 


UNIEWAŹNIAM skradzione kwity 
na 5 kg. i 15 dk. wełny z przędzalni 
w Łowiczu, kwity wpłaty 3 po 1000 
zł i 1 na 2000 zł jako wpłata za 
krowę, oraz kwit na kupno szkopa 
(owca) na nazwisko Lubowiecki Bo 
lesław, skradziono Lubowieckiej Ma 
rii maj. Goślub gm. Piątek pow. Łę 
czyca. —36854 


UNIEWAŻNIAM zagubioną palcó- 
wkę, kartę reejstracyjną RKU-Brz 
ziny na nazwisko Jędrzejczak Bol 
sław wieś Ługi pow. Brzeziny. 


wo 


(2) 
TW PR RW TRO R OO OOO OOOO 


[7 
c" 
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À 


UNIEWAŻNIAM skradziony dowó 
tożsamości, patent na (manufaktu- 
rę) legitymację tramwajową serii B, 
zlecenie na budkę (Stoisko Wodny 
Rynek) Nr 762, książeczkę kolejową 


na nazwisko Lamprycht Leokadia, ze} 


zwolenie na stoisko Nr 120 oraz pa 
tent na nazwisko, Aniela Biniasz, za 
świadczenie handłowe, kartę Nr ^12 
na pobranie towaru z f-my „Spo- 
łem“, Pietrykowska Władysława ul. 
11-go Listopada 20. —3657 


UNIEWAŻNIAM skradziony wyciąg 
z ksiąg ludności, zaświadczenie toż 
samości, deklarację wierności na na 
zwisko Klajnert Maria, ul. Profesor 
ska la. —3658 


UNIEWAŻNIAM zagubiony dowód 
tożsamości na nazwisko Burchard 
Janina, ul. Zgierska 235. —3659 


UNIEWAŻNIAM zagubioną  legity- 
mację szkolną Nr 8 ną nazwisko 


Gmięrkówna Cecylia, ul. Zgierska 
Nr 220. —8661 
UNIEWAŻNIAM zagubioną kartę 


rejestracyjną RKU Piotrków, kartę 
zwolnienia z wojska na nazwisko 
Szymczyk Jan, ul. Tuszyńska 107. 

—3662 


UNIEWAŻNIAM skradziony dowód 
z obozu koncentracyjnego Nr 3493 
wydany przez władze amerykańskie 
na nazwisko Ogrodowczyk Jan. ul. 
Urzędnicza 24. —3663 


UNIEWAŻNIAM zagubiony dowód 
na nazwisko Piątkowska Helena, ul. 
Targowa '87. —3664 


Różne 


DNIA 6.11,46 r. w okolicy Orlej za- 
ginął 10-tygodniowy pies doberman 
Odprowadzić 
Orla 18/1. 
—3649 


za wynagrodzeniem. ul. 
tel. 130-52 


Schuldenfreia, l. Samsonowicza, d. 
Hochfelda, E. Scherera, M. Anhałta 
i in. oraz materiały z archiwum 
bundowskiego, 


Adres redakcji i administracji: 
Warszawa — Praga, Targowa 44-8. 


DAANAN SANSAL 


W poniedziałek dnia 11 listopada 
46 r. o godz. 18-ej w Sali Miejskiej 
Rady Narodowej, przy ul. Pomor- 
skiej 16, odbędzie się zebranie Za- 
rządów Sekcji Miejskiego Komitetu 
Pomocy Zimowej z następującym 
porządkiem dziennym: 

1. Ukonstytułowanie się Zarzą- 
dów Sekcji. 

2. Podział kompetencji, 

3. Plan pracy. 

4. Wolne wnioski, 


AAN RRR 


NOWROW WAZY W WWO CWA tuu ARR 
ý Z okazji uroczystości ślubnych 
Tow. Balskiej Heleny 

z Tow. Majewskim Czesławem 


składamy Młodej Parze dużo 
Szczęścia na nowej drodze życia 


| nn 


p 
j 
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OGLOSZENIA 
do 


„Kuriera . Popularnego“ 


z terenu KUTNA przyjmuje 


AGENTURA 
Centr. Biura Ogłoszeń I Reklam 


Sp. Wyd. „WIEDZA” 


KU'TN O, ul. 1-go Maja 5, m. 4, 


czynna w dni powszednie 

w godz. 10—13 1 15—17. 
p 
i 
d 


IUWAGA! 


CANNARA ANANTONIA NENNEN R T T 


OGLOSZENIE 

Dyrekcja Hoteli Miejskich w Ło 
dzi ogłasza przetarg nieograniczony 
1a przebudowę garaży, znajdujących 
Się na terenie „Grand Hotelu. ul, 
Traugutta 1, na warsztaty rzemieśl- 
nicze: 

Oferty pisemne, odpowiadające 
treści kosztorysu ślepego należy 
składać do skrzynki ofertowej w 
biurze Dyrekcji Hoteli Miejskich ul. 
Narutowicza 38, do godziny 10-ej, 
dnia 22 listopada rb. w zalakowanych 
kopertach z napisem „Oferta na 
przebudowę garaży na warsztaty 
rzemieślnicze 

Otwarcie ofert nastąpi w tym sa- 
mym dnia o godz. 10-30. 

Szczegółowe informacje oraz śle- 
pe kosztorysy wi cenie zł 500.— 
otrzymać można w biurze Dyrekcji 
Hoteli Miejskich w Łodzi, ul. Naru- 
towicza 38- 

Wadium przetargowe — zgodnie 
z przepisami — wynosi 3 proc. su- 
my oferowańei i winno być wpła- 
cone do Komunalnej Kasy Oszczęd* 
ności m. Łodzi na konto Nr 190 Dy- 
rekcji Hoteli Miejskich, a kwit wpła- 
ty dołączony do oferty. 

Dyrekcia Hoteli- Miejskich za- 
strzega sobie prawo wyboru oferen- 
ta jak również unieważnienia prze- 
targu bez podania powodów i pono- 
szenia jakichkolwiek z tego tytułu 
odszkodowań. 


PRZYBŁĄRAŁ się pies-wilk, Ode-|Łódź. dnia 7 listopada 1946 roku. 


brać można za zwrotem kosztów, ul. 
Wólczańska 19. —8656 


Hoteli Miejskich 
w Łodzi 


Dyrekcja 
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Adm.: 229.29 i 256-37, Konto czek. Bank Społem Nr 308 i PKO Łódź VII 4414 


Redakcja rękopisów nis zwraca.Honorujemy artykuły tylko z góry umówione, 


Wydawca: Spółdzielnia Wydawnicz a „Wiedza“. 
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